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Było to narzędzie żelazne, mające w istocie kształt 

trzewika, którego dwie ściany umieszczone na zawia
sach roztwierały się na rozcież. Wnętrze tego trzewi
ka zaopatrzone było w mnóstwo drobnych kolcy, tak 
że gdy włożono go na nogę i mocno szruby przykrę
cono, kolce te wbijały się w ciało, druzgotały stope...

Oprócz tego na onym piecu leżały naczynia metalo
we, z których lano wodę wrząca lub zimna w usta o- 
hary — a obok pieca wznosił się wielki miech, podo
bny do kowalskiego, dla rozżarzania węgli. Lecz nie 
na 'em koniec —— od sklepienia szły rozliczne sznury, 
na których zawieszano delikwenta, dla wyłamywania 
nni stawów—a na wprost pieea, przy przeciwnej ścia
nie, stało duże łoże, pokryte suknem ze skórzanemi pa
sami, któremi ofiarę przymocowywano do onego łoża.

Takie były sprzęty tego strasznego lochu. W cało- 
ci wyglądał on ponuro i ciasno. Ściany jego dawno 
^iebielone, brudne, pokryte były wielkienii plamami 
?rwawej barwy i zielonawą pleśnią. Powietrze tu by- 

wilgotne, zatęchłe... Ze ścian woda ściekała wiel- 
J.®ttii kroplami. Kamienna posadzka była śliska od 
£- ’igoci — a gdy Mora, Baryczka i inni weszli ze 
^iatłem, gromada szczurów z piskiem i łoskotem po-

Oprócz swego ojczystego jeżyka mówi książę kan 
clerz wybornie trzema innemi jeszcze; wyraża się po 
prawnie po angielsku, płynnie po rossyjsku i z wielką 
łatwością po francuzku.

Kiedy marszałek Moltke z szczególniejszem zami
łowaniem rozczytuje się w nowollach angielskich Miss 
Bradden, albo Henryka Word, Bismarck przekłada 
nad inne powieści francuzkio i to im lżejsze, tern wię
cej przypadają mu do smaku.

Feydau, Edmund de Goncourt, Flaubert a w osta
tnich czasach Zola, należą do jego najulubieńszych. 
autorów.

Jeden z dziennikarzy angielskich opowiada w tym 
przedmiocie następujące szczegóły: „Przed trzema laty 
miałem zaszczyt odwiedzić kanclerza w jego pałacu 
przy Wilhelmstrasse i przegawędzić z nim więcej niż 
godzinę. Podczas całej mojej wizyty, książę palił bez
ustannie i prosił mnie, abym się również nie krępował 
w moich przyzwyczajeniach. Od czasu do czasu sięgał 
po dzbanek z piwem stojący na stole, nalewał sobie 
szklankę i wypijał dużerai haustami. Na tym samym 
Stoliku leżało mnóstwo książek w żółtych okładkach; 
były to same romanse francuzkie.

W rozmowie potrąciliśmy o literaturę; przekonałem 
się, że książę obznajomiony był wybornie z wszystkie- 
mi nowościami francuzkiego piśmiennictwa i bardzo 
zdrowy sąd o nich wydawał. Zdziwiła mnie tylko ta 
niemal naiwna wiara kanclerza w prawdziwość i na
turalność wszystkich ciemnych rysów towarzyskiego 
życia, przedstawianych w powieści. Kanclerz przeko
nany jest tak mocno o korrupcji społeczeństwa fran
cuzkiego, że nie przypuszcza nawet, aby ono miało 
jakiekolwiek cnoty. Z właściwą sobie rubasznośeią 
zaczął się potom rozwodzić nad tera, jak francuz! swo
je własne gniazda kalają, jak taki Dumas młodszy, 
albo Zola—stara się usilnie ■wmówić w świat, że to co 
pisze o swoich rodakach, o swoim kraju jest szczera 
prawdą, że maluje tylko samą rzeczywistość wolną od 
wszelkiej przesady.

— Gdyby tak było—odezwałem się—gdyby należa
ło społeczeństwa oceniać według tego, jak one się 
przedstawiają w romansach i nowellaeh, to trzebaby 
przypuścić, że Londyn jest zbiorowiskiem złodziei, 
rzezimieszków, fałszerzy i wykpigroszów.

— A rozumie się—odparł książę niezbity tem wca
le z toru i nie uwzględniając zupełnie, iż ma przed 
sobą rodowitego anglika — mam właśnie najmocniej
sze przekonanie, że złodziejstwo jest narodowym wy
stępkiem anglików. Rzecz to całkiem naturalna u na-

BISMARCKIANA.
Skarbnica opowiadań i anegdotek o ks. Bismarcku 

nie wyczerpała się jeszcze; od czasu wydania książki 
dra Buscha sypia się bezustannie coraz'to inne dodat
ki i przyczynki do charakterystyki tego męża, który 
jak ktoś trafnie powiedział—niby posąg zlazł ze swe
go piedestału, aby go jeszcze o jedną cegiełkę, pod
wyższyć, ale już więcej na niego wygramolić się nie 
potrafi. .

Londyński dziennik Fruth opowiada kilka nowych 
szczegółów z życia ks. Bismarcka, które wcale nie
pochlebnie świadczą o nim; wiadoma rzecz, że książę 
nie należy do ludzi „przyjemnych w towarzystwie", 
już z tego samego powodu, że należy do najniecier
pliwszych z... dyplomatów europejskich. Ma on też 
dziwny sposób wyrażania się o drugich, nie. hamując 
w niczem języka, tnie pra-wdę a nie pyta o kim; w ten 
sposób, będąc jeszcze ambasadorem, pozwolił sobie 
w salonie ks. B.... przez cały wieczór obrabiać rozmai
te osobistości, i zanadto otwarcie wydawał sąd o lu
dziach znanych dobrze towarzystwu.

Zjadliwy humor dopomagał inu znakomicie do po
kąsania swych ofiar w owej rozmowie salonowej. Go
spodarz domu przez grzeczność nie cliciał tamować 
swobody swego gościa, ale widać po nim było, że 
z niezadowoleniem słucha Bismarcka.

Nadeszła wreszcie chwila odwetu; Jego ekscellencja 
pan poseł pożegnał się i wyszedł z salonu. W sieni 
odezwało się głośne szczekanie psa, który ujadać za
czął na wychodzącego Bismarcka.

Książę B.... pobiegł ku oknu, i otwierając je zawołał 
błagalnym głosem niby żartem:

— Panie ambasadorze, nie gryźże mi pan przynaj
mniej mojego psa! ' J

,(. zy pan.ambasador zrozumiał tę delikatną przy- 
mówkę—nie wiemy, należy się wszakże po jego do
myślności spodziewać, że odgadł jej znaczenie.

prostował się, odetchnął całą piersią i zrzucając ka
ptur z głowy, rzeki głosem śmiałym' donośnym, acz 
nieco suchym:

— Cóż to mościpanowie, chcecie mnie sądzić? Ja- 
kiemże to prawem? jam jest szlachcic i nie jest rzeczą 
mieszczan sądzić szlachcica. Ono protestuję przeciw 
temu uroczyście jako gwałtowi...

Na to Balcer patrząc na więźnia z podełba, ozwie 
się:

— Nikt tu nie chce waśei sądzić —jeno z nakazn 
króla jegomości badać cię będziemy'', do których to 
mieszczan warszawskich masz polecenia.od imcipana 
Radziejowskiego — i co to są za polecenia?

Na to pytanie Mora podniósł się nieco i rzuciwszy 
wzrokiem wokoło zatrzymał go na więźniu i położy ł 
palec na ustach.

Więzień uśmiechnął się boleśnie i rzekł:
__A gdybym cale nie odpowiedział na to pytanie?
— Mistrz cię zmusi do tego! — mruknął 'ponuro 

Balcer*
| _ Mój ro... robacz... bacz... ku —jęknie płaczliwie

Baryczka—zmi... zmiłuj się nadso...sobą sa... samym...
I na... na co ci... ci... to?
I Balcer przybrał poważną postawę i spytał gromkim 

gosem:
— Kacprze Jasinski, pytam się ciebie jakie miale 

polecenia i do. których mieszczan warszawskich od 
imcipana Radziejowskiego?

Więzień szarpnął się gwałtownie, odrzucił wtvł o- 
pończe i postępując kilka kroków naprzód, rzekł':

— I to ty, ty Balcerze pytasz o to? ha! infamisiek. 
(Dalszy ciąg nastąpi).

kryła się w swo dziury. Czarne robactwo pokrywa
jące tłumnie wilgotne ściany zmykało gwałtownie...

Balcer wszedł pierwszy, za nim schylony Baryczka, 
a potem Mora. Zapalono świece i żółte ich światło ob
lało ponure ściany piwnicy, tworząc dziwne refleksy; 
ale nie mogło przeniknąć, do wszystkich jej kątów, 
gdzie włóczyły się wielkie, posępne cienie. Z cieni 
tych patrzało jak otchłań czarne łoże, piec ze.swemi 
przyrządami, duży miech, który przybierał w ciemno
ściach dziwne, potworne kształty. Sznury, zwieszają
ce się z bloków u sufitu, trącone przez przechodzących, 
chwiały się, uderzając miarowo o siebie i słup. Za
palono cztery latarnie u słupa; przez brudne zako
pcone szkło których przebijało się krwawe, przytłu
mione światło kagańców. Ód nich chwiał się czer
wony blask na sklepieniu, drżały żebra i wyszczerza
ły cegły, z których tynk opadł. W ciurkiem cie
knących kroplach wody na ścianie łamały się promie
nie świec i kagańcy w tęczowe barwy, a wstrę
tna pleśń stroiła się szmarag'dem...

Więźnia, z kórego zdjęto kajdany, postawiono pod 
słupem wprost stołu, za'którym zasiadł na środku 
Balcer, a po obu jego bokach Baryczka i Mora. Czar
ny Chrystus na pół oświecony, na pół cieniem pokry
ty, zda się wyciągał ze stołu ramiona, jakby chciał 
cały świat przytulić do wielkiego swego serca...

Kat usiadł na ławie obok pieca i wsparł głowę na 
rękach, widocznie w głębokich pogrążony dumaniach. 
Pomocnicy jego rozdzielili się — chudy stanał obok 
więźnia i spuścił oczy wstydliwie, ryży zaś rozpalał 
ogień na kominie, dmuchając na węgle, a potężne 
piersi jego działały jak miech.

Więzień uwolniony z kajdan Wstrząs! rękami, wy- 

Dóś: Zaihibiny N. M. P. i ś. Ildefonsa B
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Sobota: Nawrócenie św. Pawia. . , --- --------- „ .. :
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iż Vd 'op 1P(h Pr°tektor'ów i członków bractwa tego, 
ściele św Krzwł ? r' j* w Przys7Ą niedzielę, w ko- 
Pawła * Arzy/n. :*»ko w uroczystość nawrócenia sw. 
wionę JU^P.afk ’’st; nabożeństwo zatem odpra- 
krament„ f 2? Jawieniu Najświętszego Sa- 
mv ini • ’ , ■ 1 1 i procesjami, tak w czasie su-

Po .1- I?°dczas oporów.
będzie °nezon.em zaś nieszpornem nabożeństwie od- 
by życzą Sessja wP)sowa i składkowa, na której oso- 
ffiową wnLD„a-le?eó do te?oż bractwa, w księgę albu- 
mowane bed 1 moSa- “ a także 1 składkl PrzJJ-

I
Pan, na najpoddaniejsze przełożenie przez ; 

•Nnerał-gJh Vledliwości o przedstawieniu uczynionem przez 
dzielić seno.lnat01a warszawskiego, najmilościwiej raczył u- 
WlodzimiAv or?wi> radcy tajnemu Gudcwskicmu, order św.

“Obierza klasy 2-ej. (Dn. W.).

jeneraUriuln'e-’szy Pan> na najpoddanniejsze przedstawienie 
iościwiei rn-erna{ora warszawskiego, 29 listopada r. z., najmi- 
Mkterze ,, la°°wać raczył zostającego przy jw. hrabi, w cha- 
go Dwo'-n rdn!ka za,’ządu cywilnego, ochmistrza Najwyższe- 
św. Stańit’1‘rabies° Seweryna Pruskiego, kawalerem ord.ru 

otaoisława klasy 1-ej. t^'*. 1F-).

Wiedliwo7ciNn-’Wy5sze rozkazy w wydziale ministerstwa spra-
AwansoJ zA'go stycznia r. b.: radców sto 1 zostali z:l odznaczenie się: na rzeczywistych 

WarszawsS„ : radcowie stanu: prezesi sądów okręgowych: 
izby sldn pp°—Zakrewski, i suwalskiego — Solski; członek okroo-nw^’0'! Warszawskiej Jurenjew: towarzysz prezesa sadu

7? ubeLkiego Chorchrakow.
laevinZr lat’ na radców stanu: byli sędziowie sąduapo- 
le^iaini °-n rblcstwa Polskiego, dymisjonowani asesorowie ko- 
działii rP’^howski i Jezierski, i były naczelnik wy- 

u ^’miętej komisji rządowej sprawiedliwości, dymisjonc- 
^any..radca dworu Żarski ■

.* ''.JJ^oiejszy Pan oznajmia Najwyższe zadowolenie prezeso- 
zjazdu sędziów pokoju miasta Warszawy, radcy dworu 

^ossikowskiemu, za odznaczającą się gorliwością służbę i 
przykładne pełnienie włożonych na niego obowiązków.

— Z 29 go grudnia 1878 roku:
Awansowany został, za odznaczenie sio, na rzeczywistego 

radcę stanu, prokurator izby sądowej warszawskiej, radca sta
nu Trochimowski.

— Przez najwyższy rozkaz w wydziale ministerstwa oświe
cenia publicznego z 22 grudnia r. z. awansowani zostali za 
odznaczenie się: na rzeczywistych radców stanu: radca stan:, 
dyrektor pierwszego gimnazjum w Warszawie Krzyżanowski, 
i radca kolegjalny profesor zwyczajny Cesarskiego warszaw
skiego uniwersytetu Jurkiewicz; na radców stanu: radea ko
legialny, b. nauczyciel piątego męzkiego gimnazjum w War
szawie Łapiński; radca honorowy, b. nauczyciel szkoły realnej 
w Warszawie Rządkowski; niemający rang profesorowie nad-

Dnia 11 (23) stycznia 1879 roku.
Na prowin cji i w Cesar 
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rodu handlowego. Nie znajdziesz pan jednego wię
kszego więzienia w Europie, gdzieby me siedział jaki 
rzezfruieszek angielski. bkoio złodziejstwo staje się 
i >tetu narodowego charakteru, wyradza ono sprjt i 
poped zdobywczy, me obniżając moralności ogólnej 
i nie popychając w przepaść ztiiewieściał-ści narodu, 
jak się to dzieje we Francji, gdzie największego męża 
fartuszkiem nakryć można.

Po lej uwadze zaczęliśmy znowu mówić o francu
zach; zapytałem księcia, czy wierzy w trwałość insty
tucji rejmblikańskiej i czy sadzi, że idea samorządu 
tak głęboko zapuściła już korzenie w naród fran
cuz ki.

Książę odrzekł mi ze szczególniejszym naciskiem:
— Mój panie, Francja potrzebuje koniecznie silnej 

ręki, któraby ją w cuglach trzymała, mniejsza z tein, 
czy to bidzie ręka monarehiczna, czy republikańska.

Wspomniałem już, że kanclerz wyraża się bezwzglę
dnie o ludziach, nie oszczędzając nikogo; o Beacon- 
sfieldzie mówił mi takie zdania, jakichbym publicznie 
powtórzyć nie śmiał. Gludstonowi przepowiadał, że 
ukończywszy swoją karjerę polityczną, przejdzie do 
kościoła katolickiego i będzie trzymał z Rzymem, a 
gdyby nie był żonatym, to za jakie lat dziesięć mógł
by zostać kardynałem.

Mac-Mahona zaś książę traktował „przez nogę"; 
kiedy mu wspomniano, że marszałek zamierza oko
niem się stawić partji czerwonych, Bismarck rzekł:

— Ba! Mac-Mahonowi się żachciało chwycić za ka
pelusz Napoleona, ale przez zapomnienie włożył so
bie biskupi biret Dupanloup’a na głowę." 4-

Z medycyny i statystyki.
— |] — Pierwszy numer czasopisma Vero'ffenlli- 

chungen des kais. deutsch. Geswndhettsamles daje cie
kawą statystykę epidemji za tydzień pierwszy roku.

W tygodniu tym (od 29 grudnia 1878 r. do 4 sty
cznia 1879 r.) wzmagała się epidemja ospy,

W Londynie umarło 13 osób, a zachorowało 87.
W szpitalach było chorych na ospę 254 osób.
W ciągu tego tygodnia na ospę również umarło 

w Wiedniu 11 osób, w Paryżu 17, w Barcelonie 12, 
w Petersburgu 39.

W Warszawie ospa znika.
Z płonicy zmarło sporo osób w Liwerpoolu i Bir

minghamie.
Z zapalenia płuc zmarło w Londynie 485 osób.
Prócz tego z początku jeszcze grudnia doszła z No

wego Orleanu wiadomość o dwóch wypadkach śmier
ci z żółtej febry i o jednym wypadku z endemicznej 
cholery.

Doktor M. Popper w Pradze podaje w czapismie 
Vtertleljahrs. f. ger. Med, u. ójfentl. Świt. rezultaty 
badań swych nad śmiertelnością i wiekiem średnim 
rzemieślników w rozmaitych przemysłach.

Pracę swą, ważny przyczynek do patologii, opiera 
dr. P. na pokaźnej cyfrze 2,670 rzemieślników, zmar
łych ostalniemi czasy w Pradze.

Podług tych obliczeń najdłużej żyją młynarze (wiek 
przeciętny lat 51), stangreci (lat 51,5), cieśle (lat 48 7), 
bednarze (lat 47.2) i rzeżnicy (lat 47,0), najkró
cej zaś rękawicznicy (wiek przeciętny lat 31,2), zło
tnicy, pasau ontcy (lat 30,6), drukarze (łat 32,8), kel
nerzy (33,8) itd., itd.

Co do przyczyny śmierci z 2.670 rzemieślników, u- 
marło z chorób zakaźnych 6,6%, z zapalenia płuc 
3,6%, z suchot płucnych 48.2%, z wad sercowych 
2 3%, z chorób mózgu 1.8%, z chorób nerkowych 
4.2%, z raka wreszcie 2,9%.

Ciekawa jest historja ospy.
Przytoczymy tu z niej następujących kPka danych.
Podług Moosa, ospa panowała w Indjach i Chinach 

już koło 1,120 roku przed Chrystusem.
Pierwsze przecież pewne wiadomości o ospie znaj

dujemy u lekarza arabskiego Rhazeo, żyjącego w Ba
gdadzie około X-go wieku, który uważają za wielce 
śród arabów rozszerzoną.

Kuntze jednak nie sądzi, ażeby ospa była do Euro
py sprowadzona przez arabów, ponieważ epidemja ta 
panować miała na południu Europy już w 570 roku.

Choroba szybko przechodziła z miejsca na miejsce, 
a np. po zawojowaniu Meksyku przez Korteza, ospa 
przyprawiła o śmierć do 3'/, miłjonów ludzi, w tej 
liczbie brata i następcę Montezumy.

W Haiti skutkiem ospy wymarli wszyscy mieszkań
cy, w Islandii z 50,000 tysięcy umarło 20 tysięcy.

W ośmnastym już wieku w Kalkucie w ciągu lat 
z górą dziesiątka umarło na ospę 14,000 osób.

Śmiertelność od ospy z wprowadzeniem szczepienia 
krowianki zmniejszyła się dziesiećkroć, a nawet w nie
których miejscowościach u pięćdziesiąt razy.

Od kilku tygodni sroży się w zakątku gubernji a- 
strachaóskiej epidemja o nieokreślonym ci arakterze.

Jedni ją uważaja za tyfus wysypkowy, inni za dżu
mę przywiezioną przez kozaków powracających z głę
bi Azji.

W każdym razie władze przedsięwzięły najenergi- 
czniejsze środki celem usuń ęcia zła.

Wysłany na miejsce dr Krasowski twierdzi, że jest 
to tylko tyfus.

Takież samo zdanie popiera korespondencja z Pe
tersburga, pomieszczona w W. med. Woch.

Pomimo to władze lekarskie w Berlinie i Wiedniu 
zamierzyły przedsięwziąć kroki w celu pewniejszego 
jesz< ze przeświadczenia się o charakterze ej idernji, 
która łatwo z wi< sną przeniknąćby mogła na zachód.

Przy okoliczności, kiedy o d'Uinie mowa, nie zawa
dza dwa słowa o jej przeszłości.

Dżuma (zaraza morowa wschodnia, zaraza dyraie- 
nicowa) ukazała się po raz pierwszy w Europie w r. 
543 po Chrystusie za czasów cesarza Justyniana, zkąd 
też ją ju-tyniań ką zarazą zwano.

I PftMIĘTNIKÓW PLOTKARZA.

(Ciąg dalszy.—Zobaczyć nr. 15'
Stoję na świeżem powietrzu, całemi piersiami od- 

d'churn, ale jakoś me mogę się uspokoić. N gdybym 
się me spodziewał, żeoy ona pręyjęła... Lepsze mia
łem o mej wyobrażenie... Oto są kobiety... niewolni
ce jak Boga kocham, prawdziwe niewolnice...

— Pokornie proszę łaskawego pana — odzywa się 
inżeuier, wychodząc z sieni widocznie z takim samym 
jak i ja zamiarem ochłodzenia się, bo okrągła i pul
chna twarz jego formalnie żarem płonie.

— Czego pan chcesz odemnie? — krzyknę opry
skliwie, obracaj-c s ę tvłem.

— Obciąłem zapytać pana dobrodzieja, kto jest ta 
mała staru zka z którą pan przed chwila rozmawiał? 
ta co oi ciera a twarz pannie Florentyune?

— Jazie) Florentynie?
tej, której oświadczyłem się na serjo... no i 

zosta em przyjęty.,.
t0,l”e iest panna Florentyna, tylko panna 

Laura Owczyns a, córka tej staruszki!
— Eh... panie... pan żartuję?
— baję panu słowo, że to jest panna Laura Ow

czy nsk a, a to jej matka, wdowa po urzędniku mieszka
jąca w Krakowie. Znam ją od dawna, panna wy
kształcona, dobia, choc bez żadnego posagu...

OBRAZKI ZŻYCIA
przez

Autora „Klorotóff larego tomcrCanla."
Serja nowa.

— Bez żadnego posagu? O jak Foga kocham! — 
krzyknie, załamując ręce — a jakież ja kapitalne 
glupsiwo zrobiłem! Dziękirę pokornie, uniżenie dzię
kuje, ja nie cheę jakiejś panny Owczyńskiej, ja ]>l- 
sa’a'm o rękę panny Drachowskiej. Jeste u oszukany, 
to iakaś z Irada!... Proszę łaskawego pana kiedy zja
dłem obiad i pviam pani gospodyni, czy mój list czy
tała. — ona powiada czy tarnin. I jakże pani dobro
dziejka sądzi? — mówię — mogę mie<- nadzieję? 
Dlaczego me, mąż się zgadza, trzeba tylko zapytać 
się panny... Ja proszę pana dobrodzieja lecę do pan
ny Florenlyny, poco się. żeby wyjawić uczucia, ona 
fiowiada dobrze... A niechże eię djabli wezmą, to ma 
>yć me ta... a tom się spisał...

—Mój panie — odzywam sio, udając wielką powa
gę, choć w duszv nagle wesoło mi się zrobiło — cóż 
pan tu będziesi przeciemna się sinniiowat. czy ja pan
na Florentyna, albo pani Tekla? Pójdź do nich i wy- 
tłómaez im wszystko...

— Ja me pójdę... a jakże jabym śmiał teraz...
— To przynajmniej objaśnić trzeba pannę Ow

czy ńska...
— Nie pójdę, za ża ine skarby świata uie pójdę, 

nie, nie!
— Pójdziesz pan! — krzyknę, chwytając go silnie 

za rękę, i pomimo gwałtownego oporu z jego strony 
ciągnę do sali, a zatrzymawszy się przed Lorcią, któ
ra obok matki siedzi na owej kolebce, mówię:

— Panno Lauro, czy to należało utrzymywać 
w błędzie tego pana, przyjmując, jego oświadczyny 
przeznaczone dla innej osoby? Wszak pani wczoraj 
jeszcze zgodziłaś sie oddać mi swoją rękę, proszę wiec 
powtórzyć tu, publicznie, przy wszystkich, z kogo pa
ni zażartowała, czy ze mnie, czy z tego pana?

— Co, co, co? —krzyknęły'wszystkie panie'razem 
z Tenczyńskim, biegnąc jalć stado ptastwa W1 naszą 
stronę, gdy ja ledwie miałem tyle czasu, aby pocią-

Od tego czasu często nawiedzała w ciągu 1300 a 
Europę. ch<'ć od XVII wieku coraz rzadziej.

Os'atni raz pojawiła się w Besarabji w 1837 roł>u> 
a w 1841 r. Jerozolimie i na górze Libanom

guąć za fałdy sukui przestraszoną dziewczynę i 
puąć:

— Przyznaj pani że się oświadczyłem.
— Awantury! — zawoła pani Tekla, brząkając k’*** 

czykami — co m słyszę, pan Konrad!... , .
— Pro-zę niech pani powtórzy—mówię z na'is 

do Lorci — czy pani wczoiaj w ogrodzie przy/ 
moją rrośbęo jej rękę, czy nie?...

— Przyjęłam...—mówi cichym głosem—spusż®z 
jąe oczv. . t

I 1—Koniec świata!—zawohła, klaskając w r'‘r 
i stara Owe')liska. — a to prawdziwe komedje!— 
i cm. serce — mówi, potrząsając za ramiona odafr'l,u 

córkę — i to prawda?
— Prawda...
— 1 dlaczegóż ukrywałaś przedemną ?
— Ja o to orosiłem łaskawa pani, i jeżeli k*° .jó 

nien, to ja. A teraz t anno Lauru trzeba przej'1*'^, 
pana inżemera za przyjmowanie iświadczyu pr^ 
czouych dla panny Florenlyny... '

— Rzeczywiście, tego, i ja stokrotnie przepra5^ 
>— odzywa się zakłopotany mój Kaczykowski. 
szczęścia duszy ino ej pragnę, mówiąc prawdę i ot” 
cie, omyliłem się, myśląc że pani to jest pani... x

— N<>, a teraz, kiedy się już wyjaśniła pomyfr^j 
rzeknę, obracając się do panny Florentyny—oto *** 
pan cel swoich uczuć... mów pan .. r

— Bardzo przepraszam, cóż znowu, jakieś
czne żarty — recytuje prędko zaczerwieniona Fll,r%{ 
rejteruiąc się w głąb pokoju.—Pan ten nie 
o mnie, to jakaś mistyfikacja... . e,

— Nie pani, to me są żarty, o czem nailepie) J . 
kona ten list — dodaję, chwytając z fortepianu 
pismo inżeniera, którego widocznie pani leKn 
zdążyła schować — Posłuchajcie państwo, co 
pisze: „Jasn e wielmożny pauie członku rady 1’°" 
towej i dobrodzieju!" (£atezg ciąg nastąpi)

Sta’ystyka samobójstw w Wiedniu.
W roku 1878 było n«d modrym Dunajem s,Jr 

bóistw osób cywilnych 295 (w r. 1875—298, 187t>—" 
297 i 1877-314). . g0

Wiek średni samobójców przypadał między 20» 
rokiem żvcia; najmLdszy samobójca miał lat 13, DaJ 
starszy 82.

Kobiet było 53.
Powiesiło się 110 osób (kobiet 10). utopił’ 64 (j0* 

Liet 10), zastrzeliło 55 (kobiet 3), otruło 38 (k"^*' 
15), zeskoczyło na dół z wysokości 17 (kubnt I-ę 
wreszcie jedna osoba poniosła śmierć dobrowolną 
kołami. .:

Najwięcej samobójstw przypada na lipiec, najmul J 
na wrzesień.

Nakładem Urbana i Schwarzenberga w 
wychodzić zacznie w r. b. olbrzymia „Encyklopei)J 
nank lekarskich" dla lekarzy praktycznych.

Redaktorem eucyklopidji będzie dr. Eulenberg-
Dzu ło mieć będzie formę slowi ikową i liczy®,® 

j 10 tomów (500 arkuszy druku) z licznemi rycina^1’ 
f Udział w pracy przy jmuje 88 lekarzy. ,

Artykuły treści sądowo-lekarskiej opracują Prrt/ 
Hoffman z Wiednia i redaktor lednego z lepszy0 
pism medycznych krakowskiego Przeglądu, lekars^1" 
go prof. dr. Blumenstock.

W dniu jutrzejszym odbędą się wybory 
szego zgromadzenia kupców.

W kwestji tej pomiędzy częścią naszego dzieuDl’ 
karstwa wywiązały się namiętne spory. ,i

Szło głównie o to czy jedna i ta sama osobi^t^ 
może z korzyścią dla zgromadzenia pełń.ć i nadal, 
to dotychczas było, obowiązki starszego zgromadzi13 
a zarazem i prezesa komitetu giełdowego.

Nie przesądzając wcale kwestji, nie śmiemy tu 
dzić stanowczo czy ma słuszność Ekunon.isia ufr/J' 
mujący, że obowiązki te jako odmienne w zaktj% 
i nastręczające dwa osobne pola działania nie po*''11^ 
być gromadzone w jednej osobie, czyli też 
lolska i Echo, które utrzymu ą, że utworzenie ur 
prezesa giełdy podciąga i od'siebie zarazem rep^ 
zerdację i zarząd szerszych interesów kupiectwa.

Jak z jednej strony wszelka kumulacja ogólf' 
wziąwszy jest szkodliwa, tworzy bowiem rod/ai P1^ 
vi ego monopolu władzy, która rozszerzając s«OJ 
kres uie zawsze zdoła j rzyjść do ró« nowaJ « 
dzie spraw danych instytucji, zwłaszcza jeżeli 
przedstawia ą lóżuorodne jakieś odcienia tak z dr'*' 
giej znów utworzenie komitetu g'chKwego. dn'ąc
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Wieczór w Towarzystwie mnzycznein.
7? Środa wczorajsza w Towarzystwie muzy

cznej rozpoczęła się od kompozycji mało jeszcze zna
nej — nawet iesli się nie mylimy w Towarzystwie zu
pełnie nie granej—od sonaty na skrzypce i fortepian 
Żeleńskiego.

W pięknym tym utwór e, pełnym poezji i polotu, wy
stępuje wyiaźnie jeden jesz;ze przymiot, z którym nie 
zawsze spotykaliśmy się w instrumentalnych kompo
zyt jacb Żeleńskiego—jasność. Wydarzały się dotych
czas w twórczości najbardziej utalentowanego z na
szych kot) pozytnrów chwile, w których teoretyk de
spotycznie panował nad twórcą, zbyt uparcie wyzy
skując jego pomysły. „Powiedzieć ile możności naj
więcej®, zdawało się być dewizą niektórych koropo- 
zycyj Żeleńskiego, kiedy tymczasem „powiedzieć nie 
wszystko®, poprzestać na tern co nieodzowue, jest 
wielką tajemnicą wyrobionego stylu.

Pod tym względem od Tria np. do sonaty zwrot 
widzimy stanowczy. Najnowsza kompozycja Żeleń
ski. go posiada tę zwięzłość treściwą, tę artystyczną 
proporcje między inwencjami głównemi apodrzedne- 
mi, między pomysłowością a opracowaniem, która przy 
subtelnem poczuciu formy, g'anowi cechę mezkieeo, 
dojrzałego talentu. W każdym z trzech ustępów, sta- 
now.ących całusc sonaty myś] ro,wjja gj jasn ’ nie 
zatrzymują |ej w biegu etsperymeutaharmoniczne, nie 
obciążają zbytkowne k°D:,aF’unktowe oruameniac ee 
słuchacz metylko wie czego dice autor, nietvlko za 
jego pomysłem podąża, ale rad z nim wspólczuje i <hc- 
tnie nad poziomy ulata.

A skrzydeł mu dodaje poetyczny nastrój kompozycji 
szczególnie wymownie przemawiający naiwną prostota 
w drugiej części (Alegrelto) i ognistą werwą trzeciej’ 
(Alle gro eon moltą bio).

bzkoda że w wykonaniu tej ślicznej sonaty prz-z 
Pp- Michałowskiego i Barceuicza zatrzeć się musiało 
" fole pierwszorzędnych piękności z powodu fatalnych 
trunków akustycznych nie sprzyjających wugóle 
68*ekucji w towarzystwie pokojowej muzyki.

®ą inicjatywę zarządowi, wyzwala go z pod kontroli 
municypalnej, jakiej starsi zgromadzenia ulegają.

Idzie więc tylko głównie o to czy giełda i kupie- 
'two są u nas jednoznacznemu prawdę instytucjami, 

krajach bowiem zachodnich przy większym i bar- 
•ziej ożywionym rozwoju interesów, różnice pomiędzy 
*imi stanami rysują się wyraźnie.
. U .nas kupiectwo, potrzebujące ciągle kredytu, sil- 

He^ jest zaieżnem od giełdy, temu zaprzeczyć nie

Z drugiej znów strony, przy wyborach, tu i tam wy- 
* %na -’aw teZ sunie prawie osobistości.
mo?? kandydatów, mogących z pożytkiem dla 
ta o "<J1 zarząd sprawować, jeduem słowem ludzi 
mi b°.glądem, przeważnym wpływem iliczne- 

sunkami, jest szczupłą i niema tak bardzo 
r czem wy bierać.

j,rczy ich iednak w najgorszym razie na obsadze- 
oie dwóch choćby ważnych posi d.
stnr 6 ’ W,ęc ’est że prezes giełdy wraz ze

szym zgromadzenia kupieckiego będąiśćręka wrę- 
wolni od śmiesznego w takich razach i szkodli- 

SA'° /aw l’dii;ciwa, nie krzyżując się ani prze- 
<J a!ae s°bie wojennie, dlaczegóżby nie oh«a- 

()g0 tych dwóch pesad oduzielnemi osobi- 
Mj.sciami. ‘
ch<id'Z ;irzec,e powinniśmy przyjść d'> d> wzałośri i nie 
wiatn 1 as i,Ł’*’ ciągłych zawiści, upizedzeń i sia- 

Sn’i ■ Jednym przez drugich szkopułów.
razie iz t0 !est rzecyn 8 w nagorszJm 

R ?b,hjt'ować nie zawai..,i.
2n. -v,.oby.to dowodem, że doszliśmy jnż do punktu 

S’? wzajemnych uprzedzeń i nienawiści, a 
r’>a szi-zerze i gromadnie w interesie ogólnym.  

Mczyćł.y nale ał. ażeby ’ak wypadła,bądźeobądź 
” znieść sic mogą takie położenia w których 
W,®ciw« interesu giełdy i knpiectwa, rozmijając się 
iemnv”h ™ kierunku, wymagać będą ustępstw wza- 
J w 1 ,Wzaiemnego porozumienia.

k'cl? raza<=*> łatwiej przyjść riwom do ^°d? 
p zez urządzenie korni roroisu poświęcającegocos /.od
miennych punkiów Wjd?e„ia, aniżeli rozstrzygać rze
czy ostatecznie jedi.emu któreao,jako człowieka, sym- 
patje. interesa ' i s.)0 t,b zapatrywania się mogą po- 
ciągnąc fatalnie choć mimowiednie może na jedną stro- 
“9-z-e szkodą drugiej.

ttzecz w ogóle tak nam się przedstawia i przeko
nań ’ jesteśmy, że większość zgromadzenia kupieckie- 
S’ ,'Wziąwszy dobrze pod rozwagę tak jedną jak i dru
gą stronę ninkta widzenia, wypadkiem wyborów 
Stwierdzi dobrze znaną maksymę:

Lepsza słomiana zgoda niż złota wojna.® 

Fortepian, skrzypce i śpiew złożyły się na progra m 
113 wieczoru.

P. Michałowski dzielnie odegrał Scherzo (II mm ), 
Szopena; p. Bareewicz zachwycił publiczność serena
da Czajkowskiego, a pani Dowiakowska, której głos 
zdaje się ulegać codzień korzystniejszym metamorfo
zom, wybornie śpiewała szczególniej „Pytania® Że
leńskiego, pieśń uroczą, przeprowadzającą słuchacza 
przez wszystkie stopnie wzruszenia, zacząwszy od tę
sknoty aż, do dramatu. .

Pan Sąchocki przyzwoicie wykonał arję z „Don 
Karlosa“; drobne piosenki śpiewane były z afe- 
k tacia.  

WIADOMOSCHMIEJSCOWE
='Główny naczelnik kraiu JW. hrab’a Kotzebue 

wrócił wczorajszym wieczornym wiedeńskim pocią
giem z zagranicy.

= W różnych tuteiszych instytucjach p wstawały 
wątpliwości co do chwili, od której obowiązywać ma 
nowe ro porządzenie o podwyższeniu ceny papieru 
stemplowego. Bank polski w celu r /strzygnięcia wą
tpliwość. zwołał wczoraj nadzwyczajną sesję, która 
zdecydowała, że z dn em ogłoś enia w Dzienniku 
Warszawskim prawo uważać należy za promulgowa
ne i wprowadzić w wykonanie. Na mocy tej decyzji 
od wczoraj już w Banku polskim podw yższenie opła
ty stemplowej wprowadzone zostało Jednoz^odnie 
zawyrokowały władze sądowe, które lównież podwyż
szoną o»'łatę za stemple do aktów i podań od wczoraj 
pobierać zaczęły. ___

= Depar’ament poczt z wadamia, że opłata za ko- 
respondenc ę między Rossją a Peru via Southhampton 
wynosi: za listy frankowane 21 k. za każne 15 gra
mów, 7A posyłki pod banderolą 5 kop. z.a 50 g amow, 
za list mefrankowany przychodzący 44 kop. za każ.de 
15 gramów.
= Z dniem 27 b. m. wprowadzona zostaje t"T'fa 

bezpośredniej komunikacji rooskiewsko-nadwiślMU- 
skiej dla przewozu towarów, powozów i zwierząt, po
między stacjami drogi nadwiślańskiej i stacjami kolei 
moskiewsko brzeskiej, riażsko-wiaziemskiej i teres- 
polskiej. 

= W krótkim już czasie nastąpić ma porozumienie 
pomiędzy drogami nadwiślańską a tere-polską, sku
tkiem którego pasażerowie udający się w stronę Mła
wy jakoteż i Kowla będą mogli specjalnemi pociąga
mi dostawać się na drogę nadwiślańską z dworca 
praskiego drogi terespolskiąj.
= Dalsze obrady na kongresie nauczycieli szkół 

technicznych przy kolejach żelaznych przyprowadziły 
między innemi do przekonania, że wychów ańcom szkól 
podobnych nieodzowna jest, forn a mundurowa (?), któ
ra jednak ma być wielce skromna (bluzy) i używaną 
jedynie w szkole. Postanowiono także, iż do liczby 
przedmiotów w szkole wykładanych włączyć należy 
gimnastykę i naukę śpiewu, choć zdaniem naszem gi
mnastyka, wol ec zajęć trak tycznych w warsztatach 
szkoły, nie jest w'cale porzebna. Egzamiua roczne 
w zasadzie sankcjonowano.

= W ostatnim numerze Ekonomisty w sprawozda
niu giełdowem czytamy co następuje: „Popyt na pa
piery publiczne był bardzo znaczny, więc też i cena 
ich uległa podwyżce, mianowicie 5% l.sty zastawne 
ziemskie w więk.-zych sztukach, osiągnęły kurs rs. 
100.50. w mniejszych zaś rs. 100.20, czyli KO1/, i 100‘/57o. w ogolę cena polskich papierów hipote
cznych, a nawet i listów likwidacyjnych jest bardzo 
wysoką, a jako niewywolana spekulacją jest uspra- 
wied iwioną. Ludność polska os-czędnosci swoje zwy
kła umieszczać w listach hipotecznych i likwidacyj
nych; nawet listy zastawne m. Łodzi, jakkolwiek ró- 
wnie trwałą mające podstaw ę, co i warszawskie, nie 
cieszą się już takiem uznaniem i notowane są o 5—6% 
niżej. Inne papiery, mianowicie akcje bankowe i prze
mysłowe, oraz wartości rosyjskie ziajdują się w rę
kach bankierskich lub też w posiadaniu zamożniej
szych kupców, maja zatem obieg ograniczony, wsku
tek czego i obrót takowemi jest bardzo małe. że zaś 
ilość polskich papierów hipotecznych, oraz listów li
kwidacyjnych. zmniejszyła się w ostatnich latach, o 
kilka tniljonów rubli (wskutek umorzenia), a z dru
giej strony, gdy i bogactwo naród .we zwiększyło się 
w tymże okresie o wiele wyższą cyfrę, więc też wobec 
obfitości gotowizny i zmniejszenia się ilości papierów’ 
— cena tychże u us ała r. snąc. Jest, śmy pewni, że o- 
becne knrsa polskich papieiów’ hipotecznych dhtżei 
się utrzyu ają, i że te papiery, nawet przy ’ ożywieniu 
się stosunków’ handlowych i przemy słowy ch, zna
czniejszej me doznają ot niżki.“
« Ouegduj odbyło iię pojedzenie zarządu tow»-

;owa
i zasługi.

rzystwa ratowania tonących, na któretn między innemi 
odczytano sprawozdanie za tok ubiegły. Dochód to- 
warz.ystwa wynosił w tym roku rs. 1718 kop. 13, wy
datki zaś rs. 952 kop. 3l/s, w czem is. 308 kop. 79% 
ua sprawienie przyrządów ratunkowych. W roku u- 
biegłym tonęło na Wiśle pod Warszawą 21 osob, 
z których utonęło 10, ocalało 11. Dw ie osoby urato
wano jedynie dzięki narzędziom rozmieszczonym nad 
brzegami Wisły. Przeciętnie tedy życie jednego czło
wieka wyratowanego przez towarzystwo kosztuje rs. 
250.

= Ksiądz Jan Jodeł, w ikarjusz parafii Truskolasy, 
dekanatu częstochowskiego, uzyskawszy odpowiednie 
zezwolenia od biskupa dyecezji kujawsko-kaliskiej, 
gubernatora pi trkowskiego, naczelnika kraju hr. Ko
tzebue i min stra spn w wewnętrznych, wstąpił do 
zgromadzenia księży paulinów na Ja-rei Górze w Czę
stochowie. Jak wiadomo, klasztor ten, będąc etato
wym i mając mniejszą nad etat liczbę zakonników, u- 
poważiiionym jest do przyjro wania kandvdatow, ży^ 
czących sobie przywdziać suknię zakonną. Ksiądz Jo
deł jest trzecim z rzędu, klóiy korzys'a z prawa wstę
powania w obecnym' czasie do klasżtoiu.

== Gaz. Handlowa d wiaduje się, iż do komisji ma
jącej ustanowić nowe normy opodatkowania wyrabia
nego w kraju cukru, jako delegat komitetu uczonych 
ministerstwa fiuan ów powołanym został członek te
goż komitetu p. Jan Bloch.

— Doktor Gustaw Roszkow ski, adwokat przvsięgłv 
przy tutejszej Izbie sądowej, gorliwy badacz filożofji 
prawa i praw:a międzynarodowego, zamianowany zo
stał profesorem nadzwyczajnym dwóch rzeczonych 
przedmiotów na uniwersytecie lwowskim; doktor Ro
szkowski niebawem opuszcza nasze miasto, dla obję
cia poruezonych mu katedr.

= Słyszeliśmy, iż nowa uli< a błędnie czasem Briib- 
lowską nazywana wkrótce otrzyma nazwmnie.

= Budżet kasy pokładneg , cmentarza rzymsko-ka
tolickiego w’ Warszawie na rok 1879 obliczony został 
na rs. 17,801 dochodów i tyleż wydatków.
 = Na nowym moście, około (cytadeli, układaną 

jest obecnie nowa podłoga drewniana.

t
Z Petersburga doszła nas wieść o zaszłej tam 
w początku bieżącego tygodnia śmierci Hipolita 
Korzeniowskiego, lekarza znanego dobrze nasze
mu, miastu.

S. p. Hipolit, syn znakomitego powieściopisarza Jó
zefa Korzeniowskiego, urodził się w r. 1827 w Krze
mieńcu.

Ukończywszy rychło studja w uniwersytetach char
kowskim i p tersburskim i otrzymawszy stopień do
ktora medycyny icbirurgji, puścił się w podróż za 
gratneę. 17

Tu na pierwszorzędnych uniwersytetach dopełnił 
skwapliwie swego medycznego wykształcenia 
«Ja mĄ?- PiTOi "“ei ■A^1

Zostawszy adjunktem cbirurgji operacyjnej przy 
szkole głównej warszawskiej i lekarzem ordynującym 
chi’ruargji.DZleC1!!lka JeZBS’ P°świ?cił wyłącznie

Następnie powołany do Petersburga na profesora 
^dTytetU’ ZyskaVa™ znanie ”
Budowai urządzenie nowej kliniki odbył/ sie ełó 

wnie pod jego kierunkiem. y J Slę £fó
j 2*^ k *ad,v .^orzeniowsk’eg° uczęszczano groma- Łś"tag.'’“'0 ,em

W ostatniej wojnie również wziął on gorący udział 
w czynnościach do jego powołania należących.

 1 rzy urządzaniu tu służby zdrowia, obok Pirosi 
niemałe oddał Korzeniowski zasługi.

Książę Milan serlski powierzył mu piecze o zdro
wiu swej małżonki i przeprowadzenie reform* w ciele 
dnwndT"1 ser"?kiem’nie szczędząc Korzeniowskiemu 
aowodow uznania.

Kiedy widoki pokojowe nabierały coraz większego 
prawdojiodol lensiwa, Korzeniowski przeniósł sie óo 
warszawy, zamieizając osiedlić się tu stule ua re.-zię

Oirzymał on tu ważną posadę konsultanta chirur-i 
ezuego przy szpitalach okręgu warszaw-kiPlfo °

A że był zarazem człowiekiem frorqczkowo’eiynnvm 
i chętnym do pracy, nosił się z wielu myślani. Lż i?, 
publicznego. J uz)u

Pomię zy innemi pierwszy zwnieił .. 
kueslję podrzutków, ułożywszy rozumne , r T 
warzyszenm opieki nad niemowlętami 3 f'roJekt sfo-

W pro fldzH tcZ w życie nnnrnt /L 
mienia dzieci, skonstruowany‘w‘ T-irkar* 
wskazówek. J A 1 ar)'u. pvHugjego

W piśmie rówi,^noszom r-z, . ’i- 
w U‘j palipmj d..u sprn# ‘ v“'ro u



4

— Warszawskie Towarzystwo dobroczynności ma zaezcyt za
wiadomić, że dla zasilenia fn-duszów na utrzymanie licznych 
zakładów pąd opieki} Towarzystwa zostających, zamierzyło 
urządzić w dniu 24 stycznia (5 Lutego) r. b. bal w salach 
resursy kupieckiej, oraz, że biletów na bal rzeczony po rs. 2, 
a na galerią po rs. 3 nabyć można w kancelarji Towarzy
stwa dobroczynności, przy ulicy Krakowskie-Przedmieście i 
w resursie kupieckiej.
——— - —. —L-   - -.................. - ____ __  ..i ■■■■■■ m ŁTUMiiiTr immmm

— Zarząd warszawskiego szpitala dla dzieci wyznania moj- 
żeszowego‘małżonków Bersonów i Baumanów otrzymał w tych 
dniach od p. naczelnego lekarza tegoż szpitala, doktora Chwa
ta, jako ofiarę na rzecz wspomnionego zakładu, różne przy
rządy i instrumenta chirurgiczne wartości rs. 100. Za tak hoj
ną ofiarę zarząd szpitala poczytuje sobie za miły obowiązek 

-złożyć niniejszym szaaownemu naczelnemu lekarzowi szczero 
podiękowaiwe.

Był to człowiek wielkiej pracy i niezwykłej energji.
Dowiódł tego życiem całem, silnie zapełnionem ini

cjatywą na licznych polach.
= Na wczorajszym odczycie wyłożył pan Gerson 

rzecz o wyobraźni, następnie zaś zajął się źródłem i 
warunkami twórczości.

Wykład objaśniony był jak zwykle rysunkami i 
rzeźbami. •

Osób zgromadziło się sporo.
= W przyszłą niedzielę dnia 26 b. m. na dochód 

niezamożnych studentówjinstytutu gospodarstwa wiej
skiego i leśnictwa w Nowej-Aleksandrji (Puławach), 
odbędzie się wielki koncert pod dyrekcją A. Miinch- 
heimera.

W ostatnich czasach niejednokrotnie wspominano 
o braku środków utrzymania wielu wychowance w te
go instytutu.

Stypendiów w instytucie tym, wysokiej pożyteczno
ści, tak jakby nie było, a nadto studenci pozbawieni 
tu są możności czerpania dochodów z korepetycyj, 
dawanych przez młodzież uniwersytecką w Warsza
wie lub innych miastach.

Otóż obecnie, dzięki energicznej inicjatywie p.Miinch- 
heimera i kilku studentów instytutu urządzany jest 
koncert, dochód z którego da pomoc ubogiej a łakną
cej światła młodzi puławskiej.

Liczyć tu należy na gorące poparcie publiczności 
naszej zawsze odczuwającej szlachetne cele i nie od
suwającej swej dłoni od rzeczy prawdziwego pożytku.

Dług zaciągnięty przez niezamożną młodzież u spo
łeczeństwa, spłaci ona usilną pracą na ojczystej gle
bie!

Nadto nadmienić winniśmy, iż program koncertu 
ze strony artystycznej przedstawia się bardzo ponę
tnie.

Dyrektor Munchheimer zawezwał do udziału.arty- 
stów teatrów warszawskich i doborowe grono ama
torów.

Wystąpią więc panie: Derynżanka, Dowiakowska, 
Wilgocka (amatorka), pp. Królikowski, Filleborn, 
Wasilewski, Barcewicz i Klawer (student instytutu).

Szereg to nazwisk rokujących koncertowi niemałe 
powodzenie.

Wszystko zależy już dziś od... publiczności.
— Naprzeciwko cyrku Salamońskiego wznoszo

ny jest obecnie budynek, który otrzyma nazwę „hipo
dromu".

= Bibljoteka główna od początku bieżącego tygo
dnia jest już codziennie otwarta.

= Mróz ścisnął wielki...
Studnie wodociągowe okryły się pancerzem lodu.
Miasto pozbawione jest wody.
Rozpalają się więc pod kranami studzien ogniska, za 

pomocą których lód się roztapia i używalność wodo
ciągów wraca.

= Od wczoraj cukier na funcie o jeden grosz znów 
podrożał.

= Piszą do nas z Paryża:
„W Paryżu w Ambigu Comiąue przedstawiono dra

mat ludowy—„ Li Assommoir11, przerobiony ze znanej 
powieści Emila Zoli.

Dramat budzi wrażenie, chociaż na scenie musiał 
utracić najjaskrawsze cechy naturalizmu, w który go 
Zola przystroił.

Poważniejsi wszakże krytycy twierdzą, że tego ro
dzaju exhibicje samej brudnej strony społeczeństwa, 
bez żadnych punktów dodatnich, nie przydatne są do 
sceny, a nawet szkodliwie działają na moralność "pu
bliczną.

Wrażenie, jakie budzą tego rodzaju powieści, a tern 
bardziej sztuki, choćby z wielkim talentem napisane, 
jest przykre i odrażające.

Mniejsza zresztą o powieści, ale scena nie może 
znieść długo tego nagromadzenia odpadków społe
cznych, które nowocześni Homęrzy ścieków ulicznych 
i Szekspirowie wszelkiej brzydoty pragną narzucić 
publiczności".

— Dr Gerber, pedagog bydgoski, oświadczył nie
dawno w charakterze urzędowym, iż język polski na
leży już do martwych i nie ma dziś żadnej literatury!

Beri. Bars. Courier, wesoły chłopak nadsprejski, 
jest nieco łagodniejszy, z okazji bowiem wystawienia 
„Paziów królowej Marysieńki" w Poznaniu zauwa
żyć raczył, iż „teatr polski posiada swoją własną lite
raturę a nawet własną muzykę"!!!

Zauważyć raczył ze zdziwieniem!
Panie redaktorze! Wspomnienie o 

Kbanl beyu, pomieszczone w Kurjerze, zarzuca mu, że 
niezbyt był dobroczynny.

„Dobry turek", jak go nazywali paryzcy przyjacie
le. nie był przecież nieczułym na cudzą biedę.

Dowiedzie tego fakt następujący:
Panna W. M. np. słysząc wiele o Khalil beyu, za

•f Starszy zgromadzenia rymarskiego zaprasza pp. majsto^r 
na nabożeństwo w dniu 24 b. m., to jest w piątek, o gadzim® 
9-tej zrana, w kościele św. Ducha przy uliey Freta wprost 
Mostowej, oraz w sobotę, to jest dnia 25 b. m., na żałob®0 
nabożeństwo za zmarłych kolegów o tejże samej godu®10 
i w tymże samym kościele. —1495—

W piątek, dnia 24 b. m., w kościele św. Józefa O®1®* 
bieńea na Krakowskiem-Przedmieściu obok skweru, odpra*10' 
ną będzie wotywa przed wielkim ołtarzem o godzinie O-i®' 
zrana, za duszę ś. p. doktora Marcelego LangowshieB®' 
na którą zaprasza się krewnych i przyjaciół zmarłego. l®04 
f W dniu 24 b. m., to jest w piątek, jako w roczni 

śmierci ś. p. Marcina Krieger, urzędnika Banku polskiego, 
odl ędzie się żałobne nabożeństwo w kościele św. .Anny ®a 
Krakowskiem-Przedmieściu, o godzinie 10-iej zrana, na któ
re pozostała wdowa zaprasza życzliwych. —1474—

f W dniu 24 stycznia r. b., to jest w piątek, jako w pier'f“ 
szą bolesną rocznicę ś. p. Józefy z Nowodworskich Fog°j 
rzelskiej, odbędzie się żałobne nabożeństwo za spokój 
duszy w kościele na Powązkach, o godzinie M-tej zrana, ®* 
które pozostali w smutku rodzice, brat, bratowa i siostry z1' 
praszają krewnych, przyjaciół i znajomych. —1486—

f Ś. p. Natalja Śniegocka, panna, opatrzona św. Saki®* 
mentami, po długiej i ciężkiej słabości, w 19-tej wiośnie żf* 
cia oddała Bogu ducha dnia 21 b. m. Pozostała matka i 6'°' 
stra zmarłej zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych ®* 
wyprowadzenie zwłok z kościoła św. Antoniego przy uli®f 
Senatorskiej w dniu 24 b. m., to jest w piątek, o godzi®1* 
3-ej po południu, na cmentarz powązkowski.
f Ś. p. Bozalja z Rampeltów Gacka, obywatelka, pi®*' 

żywszy lat 58, w dniu 21 b. m. przeniosła się do wieczność 
Wyprowadzenie zwłok nastąpi w dniu 24 b. m. o godził®* 
32-tej z kaplicy ewar-gielieko-augsburskiej na cmentarz tóS* 
wyznania, na które pozostały syn z synową zapraszają.

—1512—
f Wanda Fągowska, panna, przeżywszy lat 20, po dl®' 

giej i ciężkiej chorobie zakończyła życie w Kamińsku sta<$ 
drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej. Eksportaeja zwłok 
parafjaleego kościoła odbędzie się we czwartek, pogrzeb w P‘Y 
tek, dnia 24 b. m. —1476—
f Dr medycyny i chirurgji Hipolit Korzeniowski zin*d 

w poniedziałek dnia 20 stycznia w Petersburgu. Ciało sp®0' 
wadzone będzie do Warszawy. O czem zawiadamia rodzi®®

KROMKA TELEGRAFICZNA.
X Paryż 21-go stycznia.—RepMiyuefranęaise, organ Ga®' 

betty, uderza w ostatnim swoim numerze ze wszystkich sił ®* 
dotychczasowy gabinet.

X Paryż 21-go stycznia. —W „Ambigu Comique" prz®% 
stawiono w tych dniach dramat Emila Zoli „L’Assomd® 
przerobiony z powieści tegoż autora.

X Paryż 21-go stycznia.—Opera wielka wystąpiła z ń*J 
wym baletem. Tytuł tegoż „Yedda." Rzecz wlecze się do»* 
diugo przy liehej muzyce. Ratuje ją taniec eteryczny 
Sangalii.

X Faryż 21-go stycznia. — Jeden z dobrze poiufonno*'*' 
nych dzienników zamieszcza wykaz Towarzystw asekurae^'’ 
nyeb, od których zmarły w listopadzie r. z. Mieczysław 
Potocki olbrzymie pobierał dochody; i tak: La Generale li" 
płacała mu rocznie 136,06'1 franków; V Union 146JS00 frenkó’’ 
La Caisse patemeUe 87 000 fr.; La Phenix 60.000 fr.; Le 
dit viaqer 50,000 fr.; L’Urbaine 88,250 fr ; La Caisse des // 
milles 22,000 fi’.; Le Monde 36,000 fr.; L’Alliance 34,000 
Le Soleil 93,000 Ir.; L’Atlas 38,000 frq La Confiance 8,000 f®; 
L’AbeiUe 25,000 franków.

X Paryż 21-go stycznia—Monilew ogłasza, iż ki>uwe®y 
monetarna, podpisana tu 23 grudnia 1860 między F»®^5 
Bolgją, Włochami i Szwajcarią, do której przystąpiła ,, 
w roku 1868 i Grecja, przestaje obowiązywać z dniem 1 s” 
eznia 1880 roku. _ .

X Paryż 21-go stycznia.—Journal offidd pomieszcza U®’J 
dekret, mocą którego znów udzielono ułaskawienia zupełne 
częściowe dwudziestu pięciu skazanym za udział w koffl®1®
1871 roku. —

X Paryż 21-go stycznia.—Zmarł tu LeonPlće, auter*A,
lu dzieł historycznych, pomiędzy któremi znajduje się t®” 
historja Polski. .

X Braksella 21-go stycznia. — Pociąg pośpieszny. 
ztad do Tournai, Ilille i Calais, skutkiem pęknięcia szyny, 
kolei! się. Maszynista zabity na miejscu a palacz ciężk® Lp 
niony. Z pasażerów jeden zabity, a drugi umarł z ran. 
Ogimont ma obie nogi oderwano, a baron du Sart j®a 
Oprócz lyeb, inni pasażerowie lżejsze odnieśli, rany.

X Londyn 21-go stycznia.—Wielkie śniegi spadły w 5* 
cji i Yorkshire; komunikacja przerwana. ’ ,

X Madryt 21-go stycznia.—W Elras czynione są 
przygotowania z okazji mającego tu nastąpić spotkani* 
kiólów Hiszpanji i Portugal)).

X Sztokholm 21-go stycznia.— Filja towarzystw*^,, 
dlowogo gothenburskiego w Sztokholmie zawiesiła ’wyp**pti^

X Berlin 21-go stycznia.—Bismarck .odwleka nieu^ia® 
przyjazd swój do stolicy. Kanclerz zamierza wszakże -ga' 
gorący udział w przygotowaniach do rady państwa. 2**® 
żowany też będzie w debatach. roS'

X Wiedeń 21-go stycznia.—Szach perski udał się 2’ (,-yP 
bą do cesarza Franciszka Jozefa o przysłanie mu kilk® 
szych urzędników celem przeprowadzenia w Persji orga‘ 
cłowej i podatkowej na wzór systemów austryiaekicb, . prj«*

X Kraków 22-go stycznia,— Wskutek pódniesi0®®-' 
uczniów szkoły s tuk pięknych myśli wezwania ra ,-..1i«'e.rlś 
skiej do wyrugowania t, z. calces chantants, słuchacze nw®*1, 
sytetu wraz z młodzieżą handlową i rzemieślnicza ® » uS®” 
wnieść do tejże rady memorjał domagający się ró-wn1 
Mięcia przybytków cynizmu i demoralizacji. _-«»***

X Konstantynopol 21-go stycznia. — Sułtan 061

mierzyła udać się do niego w sprawie wielce ważnej” ] 
i szlachetnej, ale dla mahometanina całkiem obcej.

Pisze zatem do niego list i sama zanosi do jego 
mieszkania.

Zastała turka otoczonego petentami, odeszła więc 
bez nadziei dobrego rezultatu.

Stało się przeciwnie.
Khalil-bey udał się wkrótce do pani L. S., obecnie 

margrabiny N..., z zapytaniem, kto jest panna W. M. 
i niewiasty Bogu poświęcone w wersalskim klasztorze.

Pani S. dała właściwe objaśnienie i ofiarowała się 
■wręczyć potrzebującym bojńy datek „dobrego turka".

Pobożne dusze nie zapomną zapewne o swym do
broczyńcy, któremu też w imię sprawiedliwości nale
ży się niniejszych słów kilka.

Pozostaję z szacunkiem
UL Przezd...

= W tych dniach staruszka jakaś przyszła do je
dnej z aptek z receptą doktora, na której zaordyno
wane były dwa decygramy morfiuy ze zwykłą przy
prawą miałkiego cukru.

Subiekt aptekarski bierze najdelikatniejszą szalę i 
odważa lekarstwo skrupulatnie, ażeby przypadkiem 
nie pomylić się w dozie tego niebezpiecznego narko
tyku.

— Wstydź się pan—mówi na to staruszka, trącając 
go w łokieć—nie" bądźże tak skrupulatnym nawadze... 
to dla sieroty...

— Wypadki.
* Wczoraj około godziny siódmej wieczorem uka

zała się łuna w stronie Nowego-miasta.
Dano sygnał i oddziały ruszyły.
Pokazało się jednak, że pożaru nie było, łuna zaś 

powstała skutkiem prowadzemaróbótw fabryce Lilpo
pa i Ran.

* Około godziny jedenastej przy ulicy Nalewki, 
w domu pod nr 25, w mieszkaniu kupca L., zapaliła 
się podłoga pod kuchaią.

Ogień przez toporników oddziału pierwszego uga
szony został.

Kuchnię rozebrano.
* W mróz wczorajszy dwoje dzieci podrzuconych 

zostało.
Jedno znaleziono na pustym placu na ulicy Wło

dzimierskiej o godz. 3-ej po południu.
Drugie zaś na Nalewkach w domu nr 23 o godzinie 

7-ęi rano.
Mróz zrobił swoje... niemowlęta już nie żyły.
* Na rogu ulicy Browarnej przejechano sześćdzie

sięcioletniego starca.
* Wypadki zagorzenia są coraz częstsze.
Na ulicy Bugaj, pod nr 4, w prywatnem mieszka

niu, zagorzała z powodu zbyt wczesnego zamknięcia 
pieca cała rodzina złożona z dziecięciu osób! 1!

Z wielkim trudem przyprowadzono ich do przyto
mności.

Chorobą jednak przypłacą nieostrożność swoją.
41 Na pustym placu, na uliey Wolskiej nr. 28 zna

leziono ciało lat 40 mieć mogącej nieznanej ko
biety.

Śledztwo wykazało, iż była to Antonina B.
Przyczyną śmierci, o ile się zdaje, zmarznięcie 

wskutek pijaństwa, któremu się oddawała._________
— Złożyli w redakcji Kurjera Warszawskiego:

M. J. Z. rs. 5 dla biednej kobiety na spłacenie długu;
N. N. rs. 5 dla biednego ucznia, z prośbą o westchnie
nie do Boga za dających; Stanisław F. rs. 1 za zwrot 
sumy rs. 15 przy wydaniu reszty dla biura nędzy wy
jątkowej; A. D. rs. 2 dla biednych do uznania reda
kcji; Z. S. kop. 50 na osady rolne.

Rs. 25, znalezione w restauracji Glusgera przed ban
kiem p. D. Winawera, są do odebrania w redakcji Eu- 
rjera Warszawskiego za udowodnieniem własności 
w ciągu miesiąca; jeżeli nie będą odebrane, obrócone 
zostaną na cel dobroczynny.

— Próba z utworów Moniuszki odbędzie się w ten
piątek, 24 stycznia, o godzinie 7-mej wieczór w sali 
Towarzystwa muzycznego, na którą uprasza się arty
stów i amatorów o zebranie się punktualnie na czas 
oznaczony._____________________________________
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Dewy order pod nazwą: „Niszan i imtijaz" (ozdoba nprzywile- 1 
Wanych). Jest to medal zloty, noszący napis: Hamijet (ger- ' 
*wose), Ghąjret (usiłowania) Sedżaat (męstwo) i Sadakat 
'wierność). Ozdoba ta udzieloną będzie osobom, które położą 
zczególne zasługi rod względem wojskowym, adniinistracyj- 

politycznym i literackim. _______

Przegląd polityczny.
telegram z Paryża przyniósł nam niespodzianko tern 

SZ^’ ze w Postaci dokonanego faktu. Wczoraj je- 
c711Z'e„na tei? m'eJscu skreśliliśmy w krótkości kryty- 
i-/hv •/,' uacjOj w janiej sie gabinet Dufaure’a wobec 
ników laJje°dH ’ Zd,a,wało s’? z ogólnego tonu dzien- 
czone/prasn lkańskie^° niinisterJum P0.11" 
wać mn r w CIniecka zaczęła już przed czasem spie- 
łośeia n d tle^uiescant i ubolewała z udaną czu- 
roztert-o • LOzdwoj<miem wrzodzie i wewmętrznemi 
rzeX *{aneji- Na posiedzeniu izby dnia 20-go 
stronnin^enił-i si? na^8 do niepoznania. W imieniu 
ustani -"a radykalnego deputowany Floquet zażądał 
Stern enivCałes° gabinetu i złożenia nowego mini- 

r-- m‘ Na żądanie ministra spraw wewnętrznych 
„ ,le^ouo na jakiś czas rozprawy, a korzystając 

^wilowej przerwy, rząd zbliżył się do lewicy i le- 
środka i potrafił pozyskać sobie jego zaufanie.

ni^r.zeP>ówienie Dufaure’a na początku sesji, przypom- 
Wan'U 'J'bj6 udziału, jaki brałw utrwaleniu i zorganizo- 
giczn1 dzisieiszeJ republiki, wreszcie zapowiedź ener- 
nian^e?°, wykonania programu z pewnemi zaostrze- 

nie przekonały wszystkich, to przynajmniej 
P '8Iągnęły większość ku prezesowi gabinetu. 
T7aairr^P-06ta^ił P°tem wniosek o przejście do po- 
ząaku' dziennego po wyrażeniu gabinetowi votumza- 

uiania, co izba większością 102 głosów przyjęła; to 
rządF’ 1Ż dwie trzecie “by głosowało na korzyść 
ero^ uchwała przerwała przynajmniej tymczasowo 
strów^ katast™fę, jaka wisiala nad głowami nimi-

• . prasa niemiecka została zawiedziona,, cno- 
nj„_S1‘.do tego nie przyznaje, ale po lakonicznem 
odezwaniu się Hord. Allg. "Ztng widać, że nie w smak 

zgodne załatwienie sprawy. Nic dziwnego iż 
w nerlinie cieszonoby się więcej z domowej kłótni 
3 iaLvz”. aniżeli z najprzykładniejszej zgody, boć i 
w polityce znajduje zastosowanie stare przysłowie: 
gdzje się dwóch bije, tam trzeci korzysta.

brudno o systematyczniejsze zaprzeczenie i potwier
dzenie jednej wiadomości, jak się to dzieje z konwen
cją rossyjsko-tureeką. Pot. Cor. dowiaduje się zno- 
■wuż, że w układach między Porta a Rossją zaszły pe
wne trudności poważniejszej natury, które nie tak ła
two dadzą się usunąć.

Bossja żąda podobno przyjęcia warunku, według 
którego Turcja byłaby zobowiązaną uznać i wykonać 
stypułacje traktatu San-Stefanó o tyle, o ile one nie 
mieszczą się juz w traktacie berlińskim.^ Rossja wy
maga tego na tej zasadzie, że Porta ani razu dotych
czas nie protestowała przeciw powyższym zobowią
zaniom w San Stefano przyjętym. Mimo tej różnicy, 
telegram na osłodę zamieszcza w końcu nadzieję, że 
konwencja zapewne w krótkim czasie podpisaną zo
stanie.

Depesza z Petersburga późniejszej daty potwierdza 
wiadomóść o niezawarciu ostatniej ugody, wszelako 
nie odbiera nadziei, aby takowa nie dała się dopro
wadzić do skutku; zaprzecza tylko niektórym przed
wczesnym wiadomościom, jak np. o ustanowieniu spo
sobu spłacania kontrybucji.

Zarazem objaśnia, że kwestja mieszanej okupacji 
jest zmyślona, i że o niej w Petersburgu nic a nic nie 
wiedzą.

Utrzymują też, iż jedną z hamujących przyczyn 
w układach rossyjsko-tureckich jest kwestja rozgra
niczenia Ruwuuji i Bulgarji pod Silistrją. Rossja nie 
chea się zgodzić na poprowadzenie granicy o 800 me
trów przed okopami Silistrji; z powodu pory zimowej 
trudno teraz zebrać na granice komisję i polecić jej 
wykończenie planów nowych. Gdyby tylko zresztą o 
o plany stra egiczne chodziło, tonie należy zapomi
nać,, iz i is rja, jako twierdzi nie będzie nikomu 

udM“^ań traktatu berlińskie- 
g r? V okopy z ziemią zrównane zostano.

Fremdenblalt dowiaduje się, iż Wielki WlJ za_ 
mierzą rozpuście do aomu 20,000 żołnierzy, z których 
8000 miałoby utworzyć zaudarmerje w Anatolji In- 
tendentura rossyjska w Adrjanopolu wysłała już cześć 
swego personalu do Jamboli, co miałoby zapowiadać 
ewentualność wymarszu; pozór to mniejszej wagi.

Midhat-basza zainstalował się w7 Beyrucie, jako gu
bernator Syryi i tam zamierza zaprowadzać reformy 
w duchu europejskim, zakładać szkoły, budować ko
leje, przystań, drogi dla celów7 strategicznych, założyć 
w Damaszku dzielnicę europejską, etc., etc. Byle mu 
Się tylko udało.

Na wyraźne polecenie Porty, delegaci tureccy dali 
przecież jakieś znaki życia i mają już niebawem roz
począć układy zdelegatami rządu ateńskiego wkwestji

— Pojedyncze numera Ekonomisty sa do na
bycia w7 kioskach.  2—12—1429— 

cza się wyłącznie kwestji bośniacko-hercegowińskiej, 
ostatecznego postanowienia jeszcze nie powzięto. Kon
ferencje dalej będą prowadzone.

Bruksela 22-go. — Donosi Luzem. Ztng, że ks. ni
derlandzki Aleksander, ma być mianowany następca 
swego stryja ks. Henryka.

Btałoyród, 22-go — Rząd serbski nie ma podobno 
zamiaru na tegorocznej sesji skupczyny wnieść pro
jektu dotyczącego koncesyj na drogi żelazne serbskie. 
Zażąda tylko od skupczyny kredytu na stuaja przygo
towawcze w ziemiach nowo nabytych. Na pewno też 
dowiadujemy się, że nie ma zamiaru utworzenia ka
tedry języka rosyjskiego w średnich zakładach nauko- 
wych. Serbski minister oświaty nie mógł co do tego 
zawrzeć żadnego z rządem rosyjskim układu.

Kraków 22-go.— Poważny wstępny artykuł Czasu 
przemawia za zgodą polaków z Czechami i podaje tej 
zgody warunki. Deputowany Hausner w liście do tej
że gazety stanowczo przeczy, iżby ogłoszony przez 
nią, a rzekomo ze Lwowa nadesłany projekt jego mo
wy, którą ma wypowiedzieć w izbie przy dyskusji tra
ktatu berlińskiego, był prawdziwy. Z inicjatywy rzą
du powołaną będzie do życia komisja dla przedsięwzię
cia środków zapobiegających wniesieniu do kraju za
razy astrachańskiej. W komisji przyjmie udział do
ktor Biesiadecki, protomedyk galicyjski.

Wersal 21-go. — Zawiadomiono senat i izbę, że 
Say przedstawi w7e czwartek budżet.

Wiedeń 21-go.—Doniesienia Polit. Cor. Z Belgra
du: Prezes najwyższej izby obrachunkowej serbskiej, 
Morgetic, wysiany został w misji specjalnej do guber
natora Bulgarji, ks. Korsakowa, aby uregulować osta
tecznie różnice, jakie zachodzą jeszcze w kwestji gra
nicy serbsko-bulgarskiej. Sekretarz ministerjalny Si
mie będzie reprezentantem Serbji w Cetynji. Z Buka
resztu: Rząd postanowił ogłosić Śulinę wolnym portem. 
Rząd zamierza ratyfikować prace komisji granicznej 
bessarabskiej, o ile one dotyczą odnogi Dunaju, Kilja.

.— Ukazały się nowe lżejsze kompozycje na forte
pian „Nabalu", polka z opery „dwa gołąbki" (A. Son- 
nenfelda), oraz „Pamiątka z Ciechocinka" a) Polka- 
Mazurka b) Mazur; kompozycji G. Lanekorońskiego.

— Zarząd drogi żelaznej nadwiślańskiej ma honor 
podać do wiadomości osób interesowanych, iż z dniem 
15 (27) stycznia r. b. wprowadzoną zostaje w wy
konanie taryfa bezpośredniej komunikacji moskiew- 
sko-nadwiślańskięj dla przewozu towarów, powozów 
i zwierząt, pomiędzy stacjami drogi żelaznej nadwi
ślańskiej i stacjami dróg żelaznych; moskiewske-brze- 
skiej, riażsko-wiaziemskiej i warszawsko-terespolskiej, 
przy stosowaniu której brać należy za podstawę prze- 
Ei klasyfikację bezpośredniej komunikacji dróg że- 

ych moskiewsko-brzeskiej i riażsko-wiaziemskiej 
z drogą warszawsko-terespolską.

Egzemplarzy rzeczonej taryfy po cenie 75 kop., jak 
również przepisów i klasyfikacji po 20 kop. nabyć mo
żna w kasie głównej drogi żela7znej nadwiślańskiej i 

homnnikacji należących. 

—- Komitet towarzystwa „Harmonia* ma zaszczyt 
d \ Wlaa.om"ści, iż w przyszłą sobotę dnia 13 

(25-go) stycznia, danym będzie w lokalu „Harmonia" 
Wieczór tańcujący dla członków Towarzy
stwa z ich rodzinami i gości przez nich wprowadzo
nych, rozpocząć się mający o godzinie9-tęj wieczorem, 
na który bilety wydawane będą w czwartek i piątek 
w lokalu przy ulicy Długiej w pałacu Dńckerta w po
rze wieczornej. —2—2—1335

— Komitet towarzystwa resursy obywatelskiej maho- 
nor zawiadomić, iż w dniu 25-tym stycznia r. b. to jest 
w sobotę, dany będzie w resursie wieczór tańcujący 
dla członków towarzysta, ich rodzin i wprowadzonych 
przez nich gości. Bilety wydawane będą w kancelarji 
resursy w czwartek i piętek w dniaeh 23 i 24 stycznia 
r. b od godziny 6-tej do 9-tej -wieczorem, w dniu zaś 
zabawy wydawane nie będą. —2—3—1108

— W pracowni beliominjatur p. Catori, w ho
telu Paryzkim. znajdują się heljominjatu- 
ry ś.p. ]$P<iuryve<;o lir. Potockiego, na
turalnej wielkości i gabinetowego formatu, wykona™ 
podług fotografji Dutkiewicza. —2 3 134

— w cenie od rs 1 dors.il za funt; ™ ? s. A do
PAPEElł ttSlC iv cenie od Kon 

do rs. .S za 1OO sztut* pl

KALINOWSKI I PRZEPiÓRKOWSKI
iv Hotelu Europejskim. —477—

rozgraniczenia. Muchtar-basza uwiadomił Porte, iż ] statnich dniach wysokie konferencje ministerjalne ty 
na miejsce konferencji obrał wioskę Amino w okręgu ' ’• - ....
Arta. . , .

Pol. Cor. w korespondencji z Rzymu wyjaśnia po
głoski o izekomym projekcie zwołania nowego kon
gresu międzynarodowego w celu załatwieniu kwestji 
przez traktat berliński nie rozwiązanych ostatecznie. 
Pogłoska ta niema racjonalnej podstawy; żadne mo
carstwo nie wystąpiło dotychczas z podobnym pro
jektem.

Ks. Mikołaj czarnogórski przedstawił rządowi au
striackiemu w Wiedniu rachunek za utrzymywanie 
emigrantów hercegowińskich z Bibeku.

Zada on zwrotu kosztów wynoszących około 40,000 
fi. W tym wypadku rząd austrjacki nie zechce zapey 
wne przyznawać się do takiej solidarności z zajętemi 
prowincjami, ażeby nawet z własnej kieszeni cudze 
pretensje za nie zaspakajał.

Telegramy prywatne.
Rzt/m 23-go.—Posiedzenie senatu. Depretis oznaj

mia że rząd poleci posłowi włoskiemu w Konstanty
nopolu zalecić przyśpieszenie dzieła organizacji Ru- 
melii wschodniej. Zasada swobody wyznań jest wa
runkiem uznania niepodległości SerbjiiRumunji. Inte
res Włoch wymaga, żeby co do regencji tunetańskiej 
nie zaszły żadne zmiany radykalne. Po tych oświad
czeniach Depretisa przyjęty został porządek dzienny.

Wiedeń 23-go.—Telegram Pol Corr. z Białogrodu: 
„Konstytucyjna komisja skupczyny postanowiła zasa
dę równouprawnienia wszystkich wyznań, i zniesienia 
kumulacji juryzdykcji nie przedstawiać na tej sesji 
skupczyny.

Skupczyna do października 1879 przedłożyła mora
torium z r. 1876 dla okręgów pogranicznych, wojną 
dotkniętych*1. Jutro przybywają do Wiednia repre
zentanci rządu węgierskiego dla naradzenia się pod 
przewodnictwem prezesa ministrów nad środkami, ja
kie przedsięwziąć wypada z okazji pojawienia się epi 
demji w Rossji.

Paryż 21-go.—Skrajna lewica przedstawi w . izbie 
wniosek zupełnej amnestji, którą podpisało również 60 
deputowanych z innych grup lewicy. Takiż wniosek 
postawi Wiktor Hugo w senacie.

Waszyngton 22-go.—Sekretarz skarbu zrobił układ 
z syndykatem pożyczkowym, wedle którego z 4% po
życzki nie mniej 5 miljonów miesięcznie w Europie 
pod temi samemi co dawniej warunkami będzie sprze
danych. Wpływy są przeznaczone na skup 6% bon. 
Syndykat sam zapisał 10 miljonów. Sekretarz skarbu 
w dalszym ciągu ściągnął 10 miljonów,procenta ustają 
z dniem 30 kwietniai

Petersburg 22-go. — Autentyczne doniesienie od je
nerał-gubernatora Syberji Vvschodniej: Znakomity 
podróżnik Nordenskjóld przybył w okolicę Przylądka 
Wschodniego (w cieśninie Behringa, na północ od 
przylądka Czukockoj Nos) i jest zewsząd zamknięty 
przez lody. Władze otrzymały rozkaz podjęcia starań 
żeby uratować załogę.

Londyn 21-go. — Wczoraj wieczorem odbyła się 
na Downing Street rada ministerjalna, na której byli 
obecni wszyscy członkowie gabinetu.

Belgrad 21-go. — Minister finansów Jovanowicz 
podał się do dymisji z powodu odrzucenia przez 
skupczynę ustaw podatkowych. Książę dymisji nie 
przyjął-

Białogród 21-go.—Skupczyna postanowiła nie przy
stępować do obrad nad równouprawnieniem żydów, 
póki nie zostaną zawarte kapitulacje, na zasadzie któ
rych ustanowione zostaną poselstwa mocarstw zagra- 
nicznych w Białogrodzie.

Petersburg 21-go. — Donosi Agence Busse, że we
dług wiadomości nadeszłych do ambasady tureckiej, 
dziś ma być podpisany ostateczny układ pokoju. ’

Bruksella 21-go. — Ministerjum przedłożyło wczo
raj izbom projekt do prawa o nauczaniu w szkołach. 
Projekt orzeką: nauka dla niezamożnych ma być bez
płatną; specjalne komitery szkolne czuwać będą, aby 
rodzice dzieci swoje posyłali do szkoły; wylcłal reli- 
gji pozostawia się rodzicom samym i duchowieństwu 
wszelkich wyznań — to ostatnio może na wykłady 
używać lokali szkolnych po godzinach objętych pla
nem obowiązkowym.

Paryż 21-go.—Zaznacza Temps, że wczorajsze gło
sowanie w izbie nie było w żadnym razie za pozornym 
pokojem, lecz owszem wzmocnieniem ministerjum. 
Głosowanie wykazało wartość teraźniejszych człon
ków rządu i niemożność długiego utrzymania siena 
stanowisku ewentualnych ich następców. Gambetta 
głosował wczoraj za skrajną lewicą za zwyczajnym 
porządkiem dziennym i wstrzymał się od głosowania 
nad porządkiem dziennym Terry’ego. Donosi Moni- 
teur; Jenerał Tetebore, dowódca dywizji w Mans, 
mianowany został naczelnikiem sztabu jeneralnego.

Prężno 22-go. — Do Dresden. Journal donoszą ze 
strony zwykle dobrze poinformowanej, że odbyte w o-
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starszych zgromadzenia Kotiaizy 
zawia .om e pp. mats tów, że 

w d i i 1 iii Lutego r. b., o yedziuie 6-tei po 
południu; w d mu i o 1 r 59 przy ulicy Le
szno, w mieszkaniu starsz j.o, odbę zie się 
półroczna

— hnntor pr:cmii»loiro-h ndloU'1.l 
Alberta ttramodębtkiego i S-ka pf/e' 
niesiony został na ulicę hr. Berga nr. 16, w d»»tu° 
br. Krasińskiego._____________ ______ —747—^

ŚLIZGAWKA
VsriawsticjoBircneio Tarhl-KIntin
J.W" W Ogroi zie Saskim 

we Czwartek 11 (23), w Sobotę 13 (25) i Nie
dzielę 14 (26)Stycznia 1879 roku, od godziny 
7 nu) do lo-tej wieczorem, p zy oświetleniu 
ślizgawki reflektora ni, greć będzie muzyka 
wojskowa Cena wejścia kop. 30 bez różnicy 
wieku.— Wejście bramą od u icy Niecałej.

1—1 — i 4'3 —

3 
w każdym czasie do wynaięcia.—Wiadomi 
u stróża — 575—1—3

TEAFR WIELKI.
Dziś: Kuglarka. Jutro: Ro ert Djabeł.

TEATR ROZMAITOŚCI.
Dziś: Wielki człowiek do małych inte

resów. Jutro: Nierówne prawa. — Zrzę- 
ćność i prze’ ora.—Tunel.—Przy kolei.

Ostrów Włodawski 430 
Koń-kie Wielk. Koński 
Pilica

Zgubiony wczoraj na Chmielnej

i Fartuch wyksatynowjJ 
w kratkę, znalazca zwróci łaskawie ntrol^'j 
torowi, Chmielna Nr 1, własnoś'- niezan®*11 
pracownicy —14'-fł—1 — 1

11..Iu O. KtVl.VIIIU Uu V. r__ _ ...

POD grunwaldem, 
yslszótki to etan Jan Maitj.i 

naszkicował 

Marjan Gorzkowski.
Do każdego zeszytu dołącza się tae-simil® 
własnoręcznego szkicu, p J. Matejki.
Do nabycia we wszystkich ksi garniacb 1

z

w Fiiji Żak athw Jozefa Ungra M'?' 
dowa Ar 3-ci. Cena kop. 30, na prowincj? 
kop. 40.

2—6 — 9f>3 —

przv Fabrvee rękawiczek 
M . SCHIIA l»ER, 

Ulica Długa Nr 23 (Eldorado) 
poleca Szanownej Publiczności, najmo

dniejsze towary włóczkowe, jako to: 
Kaptury, Ponszki białe i kolorowe 

Chalki, Chustki, Kamasze, 
damskie, męzkie i dziecinne, 
K ttaniki, Mufki, Czapeczki, Kapturki 
dziecinne. Ceny zniżone.

2 6 -915 —

Ślizgawka w Łazienkach,
W Piątek dnia 12 (24) Stycznia r. b. jeże

li pogoda posłuży. wielka ill mmaeja z mu
zyką i bingalskiemi ojniami. Abonament, 
zn es ony na ten dzień, tak dla członków 
i dia wpr waTzonyeh gości.

Wejście kop. 30.
1—1 — 1497 —

Kletnborowski Franc. Stawiwieo
Mieizwin ki Anoni
Goldberg M szeki Daw. 1'aieszowiee

Lubocek _____
R> da Talubska G u woliński 
Dłutów

Przy echa li: Buii o Stanisław, Obyw. z Bro- 
szk'wa: Wiester Rudolf, Obyw., z Katowic; 
Grudziński Teodor, b. Urzęd z Sumy; Ki, eh 
Fryderyk, Kupiec, z Fiai.kf urtu n. Menem; 
Nonn Max, Inżynier, z i andsberg..; West
phal, Kupiec, z Landsberga , Gonczaren- 
k > Paweł, Obywatel z M.ń-ka: Ilorwa li Al - 
ks u'er, Ob, w. z Mińska: lek an, Kupiec 
z Gdańska; Mii ler Fryderyk. Kupiec, z Zotin- 
gen, łiirs•liuiaiinn Tere-a, Obyw., z Sokoło
wa. i on Kwi. ka Faustyna, Ob. wafelka,z Tar
nowa; Zawa lił Franciszek, N dinżynierz Wle
nia; Bay, r Bern ard. Ivuitr, 1 r kol. zeŁznoj 

Karola Ludwika, ze Lwo .a; Pos awka S n - 
slaw. Obywa el z Ka imier a Wielkiego; (ta- 
pert Bronislaw, Obvwat l. z Pr edbicnie-; No
wików Sergie , ubywał, I. z Wiednia; Wara- 
ksin, Pułkownik, z Brześcia; Pe]z Ma r ey, 
Kupiec z Schulitz; Beyer Juliusz, Kupiec* 
z K'“trzynin.

CllAl'ELLE AN6L1CANE
Nr 3. Rue Berg.

Service eu Fr nęais Dimancho 26 Janvier 
a 3 heures de I’.ipris-midi. Service Anglais, 
comme a 1’ordinairo, tous les Dimanehss 5.11 
heures du matin.

o. J. ELLIS M. A.
1—1 — — Chapolain.

Cena okoutty z dnta 22 etyczma
78% z akcyzą kop. 7 od %

Hurtów.skład.wiadro 674’------- g. 2.19’/, — (z dod&Ł
1 ojedyu, szyn. „ 6 8^s—6 887g 2-2 . i )

Stosunek garnca wiadra 13—4u garncy.

STAN hi ń i E T K Z A.
Dzi’ rąnoziiDtia st.6 w południe zimna st 5 

mura 168 ' 'duiiaua.)
— W y su kosę wody na Wiśle pod Warszaw sl " 

cali 10. 

Porównanie docliodii za u. amdziefi 1878 r.
I. Na drodze żelaznej warszawsko-wiedeńskiej: 

Rok 1877.
96,5 1 k. 62 

335,924 k. 21
26 410 k. 16'/,

Do sprz dania

Dwoje Sań, 
zda’nveh do bmwaui; Sanki na miasto i 
dw e pary Chomont orożk ir-kich.—Sien
ni Nr 21 — 1329—2—2

Rok 1878.
Z przewozu osób . . rs. 120,590 k. 94'/> rs.

„ towarów rs. 357.101 k. 12
Różne dochody . . . rs. 35.116 k. 45

16 —
15 —
32 27 

14908 —
Opatowski 285 —

W lian ,t Jan
Kowalc/yński Karol 
Kamucki Aleksander
Bzows -y Stefan i Emilja Goryczany 
Markiewicz Paweł Księżniczki 
Pisula Jikób W \ lagi
Żoehowski Antoni Wyg da 
Mazaraki Aleksander Koci, y 
Mazur -iewieź WoiciechPrzrtułek 
S.mmańsui Gabtjel Paiikowce

Śnieży transport pięknie siepwająoych

KANARKÓW
z góry Ilartzu nauszed ub cn e, międ.y któ- 
remi są i tak.e eo wie żarem pr,v 8 ’it-tle 
śpiewa i. Są także i miłe tre.o va e pie
ski. które pizystępme nabyć mrżua u pudpi 
san go

^jsche, z Wrocławia, 
o ecnie w Warszawie, w Hotelu Litewskim, 
na pierwszem piętrze Nr lokalu 23

wynagrodzeń wypłaconych przez Towarzystwo ubezpieczeń 
^Jakor1*, w miesiącu grudniu 1878 r., za szkody w Królestwie 

Polakiem pożarami zrządzone.
A. W ubezpieczeniach rolnych, 

powiat
Opoczyński 6227 — 

Ktubyla- Wola G..rwoliński2597 — 
Opoczyński 8561 — 
Kolski 75 —

On desire avoir

Une Franęaise
(dame de eompagniv), counaissaiit parfai ement 
bit-n sa langue, p ur uiu jo nie demo selle.— 
Allot a la eamiagne, pas loin de Vai-ovie. 
On peut v< >r d.- 10 — 12 le matm et de 4—u 
le s ir. L’adresse: Hotel de ,'axe. Nr 11.

- 1315—1-1

Łaski
Sandomiers.
Miechowski 4210 — 
Nowo-Al k. 253 38
Włodarski 648 — 
Pińcz,owski 1730 — 
Radomski 1 82 —
Kału ary ski 49 —

Do sizeddbia za bardzo cei»ę

Dwa Garnitury Mebli,
urzędowej tohotv, oizeehowe brokatelą krrtft 
Tamże jest potrze uy uczeń do nauki tapi' 
c r<-kiej. Leszn., Nr 13 u»w . u tapicera.

-1222—3-3

razem rs. 512,808 k ói1/, rs. 458 925
Zatem w m. g udn u 1878 r. więcej . . rs. 53,&>2 
Od początku stycznia do końca m. giu-

dnia 1878 r. doclmd wyno-.il .... rs. 5,993,544 
W tym samym czasie r. 1877 dochód

wynosił........................................... rs. 4.854.277

Z ,/OWoUu <muiuy .ukaiu, jest do 'f.rze aii.a

Garnitur Mebli,
łóżk i mahoniowe, lustra, nacz nia gospodar
ski’ i ku henno; od gorziov 11 rano do 3 po 
południu.— Ulica D.uga Nr 19, ni I m piętrze 
od Hornu. —14.6—1—2

UTteblowany do wyna:ęeia, z usługą i opa* 
łem.—Ulica Marszałkowska Nr 52, ezwajca7 
w knże. —1570—1—O

Ud Wielkiejnocy do wynajęcia 

Cztery Pokoje, 
przedpokój, kuchnia, piwn ea i góra, z wod 
cągie n i zlewem, za rs. 425 r eznia—LeW“® 
Nr 48 nowy ]467 i 3

Słupia Nowa _____ _____
Łącznie rs. 17,104 k^ 74

Ogółem wypłacono wm-cu gruclniu 1878 r. rs. 44,054 k. 17 
Warszawa, dnia 14 stycznia 1879 r.

Zarząd warszawskiej gener Inej reprezentacji Towarzystwa 
ubezpieczeń „Jakor**:

Członek komitetu nadzorczego Stefan Wiszniewski. 
Generalna reprezentacja

Edward Epstein i Goldberg.
1—1—.285 -

MIESZKANIE 
kompletnie umel 1 wane, składaj ce się z prze<E 
poi. oj u, saloniku, sypiam, go poroju. k cbu* 
i piwnicy, może być i z us ugą, zaraz do wy' 
nnjęeia .warta nie, Wiadomość: ulica Widok 
Nr 14 u st>óża. —1449 -1—3

Kawiarnia Podolska.
przv ulicy Karmelickiej Nr 7, świeżo i elegan
cko urządzoną została przez nowego nai yw- 
cę. k óiy po eca się Szanownej Publiczności 
z do orową Czekolad i Kawą, IŁ r> a ą, Cu
kierkami, rączkami, Ciastkami w różnych ga
tunkach.

Z uszanowanym
Jan Rottengruber.

' * 1452 -

i Duła 2 Stycznia u« \\ lorek w nl’, 
w prze eździe u* dworzec P.teisburgski 

bioną została

Torba Podróżna ae
przepasana paskami w które) byty Pr 
książki i parę pudełek z drób azganii -
vy znałaz a aezv odnieś* i,a ulicę Cbm 
Nr 9, za debrą nagroda. Stróż wsiaze-

I 2-2 ’ ‘ ~ 1433 -

Rok 1878.
Z przewozu osób . . rs. 23,052 k. 121/, rs.

„ towarów rs. 65,891 k. 25 rs.
Różne dochody . . . rs. 15,0^6 k. 11 rs.

Owsa 1000 korcy
wyborowego na obroki dla koni, do sprzeda
nia. Biotą y w wię szych pa t ja eh, mosrą ku
pić po cenie targowej. Bii rącym zzęśejowo 
po rs. 3 kop. 15, ża korzec funt. 142.

Sprzeda e Skład Nasion i Maszyn T.
Grigotowicza Nowy Świat Nr 20 pałac
hr, Bran ckiego. 4—6 — 1191 —

Jest do sprzedania

Eiuro antyk,
Louis XVI,

mahoniowe, hebanem wykładane, boga o bron-
zami przyozdobione,, z wielu szufladami i szu- „ — —
fladkami. Wiadomość w magaz nie mebli Mi- z oknem i mieszkaniem przy ulicy Podwal 
chała Kahsch, róg Senatorskiej i Bielańskiej pod Nrem 22 nowym, do wynajęcia każdego 
Nr 16. —1450—1—3 uuusu. Wiadomość u suóż*. —1483—1—3

II. Na drodze żelaznej warszawsko-bydgoskiej. 
Rok 1877.

21,178 k. 74
63.4(>7 k. 86 
12,708 k. li

razem rs. 103,999 k. — rs. 97,354 Ł
Zatem wm. grudniu 1878 r. więcej . . rs. 6,644 k. 80 
Od początku stycznia do końca m. gru-

dniu 1878 r. dochód wynosił..................... rs. 1,175,284 k. 22
W tym samym czasie r. 1877 dochód

wynosił.............................................................rs. 1015,666 k. 4*^

Zatem w roku 1878 więcej rs. 159,617 Ł 79'l« 
1—1—1213

Obs'a owawszy w nowo otwartym 
Majrazynie na ulicy Ncwo-Senaior- 

skiei w Hotelu Litewskim, u pana Fran.-isz 
ka Wietrzykowskiego, znaczną ilość ubrania 
zimowego, czując się w obowi zku złożyć po
dziękowanie za sumienną i elegancką robotę 
tegoż, jak również wyborowy materjał wy
brany w tymże magazynie i akuratnorć w od
biorze.

1'ozostaję i nadal stałym Kundmanem. 
3—3 — 1)04 — O. Ó.________

Podaje do wiadomości Szanownym Paniom, 
iż otworzyłam 

Pracownię Sukień damskich, 
przy ulicy Chmielnej Nr 37.—A Jasińska.

—1448—1 -1

Sobolowy Kofaier?, 
z 9 skórek, z którego nv gą być dwa garnitu
ry dim-rkie, test iio s rzeda ia p zy n lev 
Oboźaoi Nr 4. drugi dom od Kopernika, środ
kowa sień, i-sze jiiętro, mieszk n a Nr 9. 
________________________ —1471 1—3

Do sprze ania 

Kolczyki brylantowe, 
za przystępną cenę. Obe rżeć można wkażdim 
cz sie, Sz.pi aim. Nr 2, miesz an a 19, w ofi
cynie, ua 1-m piętrze, wprost bramy. 

_______ -1465-1—2
Jest do sprzedania

Garnitur Mebli
mahoniowych, a la ro*oe<>, misternej roboty, 
jedwnbua dubetową brokatelą kryty, z takie- 
miż lirnnkami i portj rami, lustro w ramach 
złoconych, z kon-o ą; stare obrazy, sztychy, 
figurki porcelanowe, taca Francuzka, wazon 
angielski, filiżanki, tabanieia stara saska, lam
pa wisząca i t d—Wia lomość: ulica Nowo- 
Senator.-ka Nr 4 nowy, mi szkania Nr 13.

—143i—l—6

Poszukuje s ę oj i-go mtego r. b.

Pokoiku kawalerskiego,^ 
w okolicy ulicy Sen torskiei, w centa rs. 6"<- 
Adresu iipras-.a się zostawiać pod lit Z ’ 
w Redakcji Kurjera Warszawek ego. 
_________ _______________—U58—1—1

Ulica Złota hr 17.

Nadm e ia ‘ię. że nie zapisani uczniowie nie 
będą wypisani na czeaduikow

Sa.szy Zg omadzema W Hartmann.
1 - t— 464—

Pot.XeU.ie zaraz O W/Ziaj Łda

PIANINO,
w cenie 5 do 5 r ibli mie ięc nie. W ad imość 
ulica Bednarska Nr 18, mieszkania 3

l-i — 151 i -

Łącz.nie rs. 26,94 j k. 43
C. W ubezpieczeniach fabrycznych i miejskich.

14 Korngold Jak. o ż. a mość Zamijski 341 64
15 Lei nei^Enzel V ażne młyny Nowo-Had. 2 5 —
16. Gi uiiiimann Ernestyna K*>nin K ni.-ki 64 14
17. Wurobkw leodor Rozopole (Stez ) Ko sti 1 0 —
18. Bajer Ata ndel Konska W ola Nowo-Aleks. 3 < 69
19. iŁiber Szaja Pizeduórz Koński 82 —
2). Cymmeimaii Szata ąj 27 —
21. B.ichsctneii er en lei T) ł, 27 —
3—. Bor.ykow rk M ijer ,ł 31 —
23 Gotesmann Wolf 17 —Z Sm li ł *ek Działoszyce Wieluński 4 0 —

HOTEL EUROPEJSKI.
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— 23741 -
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Przy uLcy Nowy-Swiat pod Nrem 25,

fd>

O
Jest do sprzedania U

na

Skład Obić rapterowych

W

— 21353 —
Jest do sprzedania

©

O
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w W a- szawie, 
podaje do windom śei, że w niu 15 (27) bie
żąc* g ■ inie i ca i roku o godz 12 tej z ian.l 
w biurze t-iże dróg', na s aeii Praga drogi 
żel. I’eb rst urko-Wa s a ■ skiej. odhę.zie się 
licytacja n» Postawę komplecie) u- 
przęzy na <0 k ni przvhin panowie li
cytant, obowiązani złożyć w pow yższy m bu
rze io jelnei sztuce u rzęż.y z wvinienieiiiim 
w deklaracji eony każdej — 1:84 —

AflliBYliUMit 
prawdziwą Croquett 

pokr.eic mebli w na i

Wiadomo.-ć we ws Wola Ni 00.
-1473-1-1Do sprzedania.

Kanapka i c»tery fotele, d tranem 
k .-yt , za rs. 70.—Obeirzeo można codzien
nie od godz 9 d- 2, A.ea Jerozolimska Ni 36, 
iróesz ania 5. — 1.n.ó —1-1------------- ---------- --- I ■

nyni będzie w Salach Kesur-y Wi. czor 
Muzyczny, w którym pi ze mą udz ai:

W części wokalne): Panie Uszińska i 
Z i wiszą i Pan i>arewski oraz ehóry Ins y utu 
Muzycznego, po-i kierunkiem prulessura Stu
dzińskiego.

W częś.i deklamacyjnej: Panna Kor- 
Sa k,

W części ins'rumeula'ncj: Panów e 
Michałowski, Pawłowski, Zygmunt Kąt.-ki, 
Kutk. wski i Paderews i.

Diety dla członków i ich ń dżin po rs 1, 
a dla gości po rs. 2 Widaw, ne będą u S • 
kreta-za lies.osy każdcdziennie, ■ d go.ziuy 
4-iei po po u i i.i do 8-tie wieez-rem

Progr ni późnie ogłoszony zostanę.
1—3 — 1308 —

PŁÓTNA, BIELIZNĘ. KOŁDRY, MATERACE. POŚCIEL, PIERZE, PUCH, WŁOŚ,
oraz inne artykuły w zakres ten wchodzące, polecają

...........  " ~TrAuS.

do bilardu, w Kesu.sie Obywatelskiej iivSia- 
dijtpsv dobre świadectwa.— Bliższa wiadomość 
U rzidcj domn, ulica Kratowskie-Przedmie- 
ęcte Nr 58/.Wi. — 1427—1 1

KOMITET
Towjstn Ecsn sj Ktpttei,

ni a zaszczyt podać-do wiadomości, że dni.< 23

esi do
>p ze- 
ivj po 

p 1 idmii, | izy ulicy Elektoralne; Nr 2, szwaj
car u i r ime w skażę 1—3 — 1482 —

Różne kapitały
są do wypożycz, n-a na poruszą la ,tcke po 
Towarzystw r a do o w vt.,rsz we lub na 
m ląieli ziemski, którego księgi hi1 oteczi.e 
znaną -ię w W »r-'zawi«.— tUiailomoć w kan e- 
la i regenta Koak us iego, przy ulicy luio- 
duwe), w domu sądu okięeow go

1—1 — 146 —

jest do sprzedania w każdym czasie—Wiado
mość na ulicy Hożej, dom KI jna w mieszka
niu Ostromęenógo — 370—1—6

W d mu Nr 21 przy ulicy K'aKOwpkie-Przn^_ 
n ieście, z dni m 25 b. m otwa tą zos aie Re- 
Mńuraeta. w której od g dzim 1-szej do 5-iej 
Widaw, ć się będą zdiowe gospodarskie obia
dy. po cenie 25 kop, oraz śniadania, kolacje, 
zakąski, rożne napoje zimne i gorące, a wszys- 
^o to w dobrych gatunkach i (ocenach bar
dzo umiarkowanych. Faki garnuszkowe w Nie
dziele i Czwartki. — 0 ezem donosząc Szano
wnej Publiczności, polecam się jej łaskawym 
Względom.

Antonina Małecka.
1—3—1463—

em cc©

suknie damskie 
odpowiednio wymaganiom gustu i mody, wy
kony wnją się w pracowni Kosteckiej, przy uli
cy Królewskiej pod Krem 23. gdzie brama że
lazna. —1*94—1 — 3

nioby się clie.ał na-.czyc ro_ić 

nicianych Koronek, 
zwanych To. chon; zgłosi się jak nirp.ędzej 
do właśeieic a U. nu Nr 21, L. Szno; do 11 ra
no i -d 4 po południu. — 1500—1 3

Skutkiem zin.a .y lokalu, j st do 6, łzeuaiua

Stfka orzechowa, 
rypsem kryt’, bardzo m ilu uż> waua. wlas ej 
roi oty, każdego czasu, u stolarza A.{ Różań
ski, go, ulica Kioehmalna Ni 17 lOlu.

-143 —1 — 1

Lomina i Kostiumy, i
śui.żo wykończone, do wynajęć a po unia'ko
wanej cenie w M g >yui u ód. poo nrmą ; 
P. Pas kowskiej-Tamże jest For pian do , 
serze anta, o 6ctu oktawach, w dobrym sta
nie —l lica Długa, hotel Polski Nr 585.

- 506 -1-2

Rs. 2,000
je*t do um e~zc/* nia na l-szy nu • er hiuotrki 
d mu murowanego w Warszawie. buz pu"r^- 
duiciwa osób rzvri/li —Wi.kLih <iść pizy uli- 
cv Tr bac iej Ni 6. n.aga/j nie /,e sivbn ni. 
Thiiim- kut Lenka nalb wa za .8 3 «L> prze- 
d »ma z a zynhmi. 1—2—1468—

| Domina i Kostiumy,
świeżo u)końe<on % Fą do wtnnęeia — l lica

. Szer-kzi-hrout, w Mairczynh- Stionw po«1 ar
kadami, i izy LofCic e 8 g> Jacka—E W.

—1^3—1 3 I

Pies Wyżel
do piłowania, z gonterów. młode, ro-dy, jest 
do spizeoa ia —Ulica Daniel, wićzo ' ka Nr 2, 
nai mamri.ią poice.a y —14 9-1—1

jest do wypożyczeni* zaraz, na pewny numer 
hypotek domu w Warszawie lub na Pradze. 
« ta omość przy ulicy Ciep.ej Nr 3. w nne-

1 ^aniu W. Goebel. -1480-1-3

, garnitur hiokntel' kryty, dwie Szafy rozbie- 
; ranę, Szafka do bielmy, oraz gai ni nr lan- 

c> zk, dw Łóżka, Uinyealnia. d«a Lustra, 
Szesl.ng skó a i iyty Lampa stołowa Stolik

! d k.irt. — Wind uność: ulica Noycolipie Nr 6, 
i wprost bramy na di le. 1—6—1416— ’
1 CCCGCCCCCGCGC©C<2QGC.G^
O ©

(J
e

w wyborowym gatunku na stoły, po
sadzki , nieprzemakalne , powozowe , 

przezroczyste, oraz

około 30 łokci materii czarnej, Emilja Żeromska,
tajb. i.a..J, r. o. 3 <. MM. - w»i-1 U'£'.i“.i”t
nwśc; ulica Lipowa Nr 3, l ^ch 08Ób , d]I dztecl ‘ - 1450-

za przystępną cenę.— Ulica Chmielna Nr 40, j 
mieszkania 10. —1481 — 1—3

Potrzebni są , Hs. 3D,
£łLŁ | — , , , a I QIz r-7\iY\r'C\ w dobiym staniu do sprzo-
UU10DPV l PrnLniLanrl ZyPCtJ dt nia-T.msejesl ba.dzo'*puj J | I CKtyRutltn, 1 e eganekie danisk e krakows ic ubranie, 

do zikladu ńlUft,1,.i,! * vi„ \-r Nowo! pie Nr 37, na 1-tu piętrz . drzwi wpiust
2476 m.wy i 'ueur^i' /V-h * ) schodów._______________ -14,0-1-1

.  l‘oirzubn> test

KOŃ 
kasztanowaty, młody, dobrej 

„ . bu owy, dzielny wierzeho-
v ee. znamy rnoineż do eleg-nickiego ekwi- 
pażu, do -przedania; 
fr, r u skażę.

J.6 do ap<zwianiu w kazditu czasie 

ALGIERKA, ł 
mało używana, podbita kaiinennemi t. marami. 
Wiadomość w bkładzm (uter p ju]1Hn:i peB. , 
kuli. , rzs ul ey s na’nrkitv — 1 ■ p?_ j__ j !

..—.l Ui
.rozmaitszych

e

FORTEPIAN
nrzi ul i Pvd.iaiu Nr 1-, mieszkania 8.H ■ -11,3—3—3

Do s rzedjsna

Różne MeHe 
i Lustra

mało «ży ano. Marszałkowska Nr 48. na 
1-szem ,'ięir e ed frontu. 3—3 — 113 —

(. i
£) Dowiedziony śicdek wyrubie- 
Q n a na zaw zc w c rgu dnt 20. 
g Odcisków z korzeniami 
@ Wynalez.ony środek | rzez Cza kow- 
:skiegi. Prowizpra Farmacj z Moskwy, 

wyniszczający w zupełności bez żadne- 
(T) go bó u w Flakonikacu .z pędzelk ini 

w ceiii z po rs. 1 i mniejsze po k- p (l.
© Sprze aje się w bkiadacii Ma eriałów 
o Aptee.zn.eh. A. F. Galie. SpieSsa i syn 
@ w A tukach: Karpińskiego. 8 Inni tt,. 
Q i Borowskiego oraz w Magazynach- 
t;) |:z siewskiego i Szuwalskiego.
@ Agentura na Kiólestwo Pol-kie ideta 

liczna sprzedaż u St Wimarshiegu, No- 
O wy-Świat. Nr 62. w
C) 4-12 - 822 - §

Jest do wynęjęeia za az 
MIESZKANIE 

na 1-m pię'rze od frontu, sklad ijące się z sa
lonu, puk o u i przedpokoju z fo, tępi nem. nie
bami, u ługą i „palem, za cenę przystęp ą, 
m esi cznie I ,b do Ł pen r. b. — W iadomość 
przy uliey Nowolipki log Karmeiie.kiei. Nr 7. 
W prauej oficynę ,.a 1-m piętize lub stróż 
tegoż domu wskaże 1 — 3 — 1487

i W dniu 20-t' m b. ni. r. j w punie z alek, 
w kan orz.e p W Ihelma Lnn lan, albo też p 
L. Goldsztanda. zamienioną zo>tał.i

Czapka bobrowa
(tak zw. Fi<zbaiii) nowa, llit starą większa.— 
Ł pr isz i się osobę, któia Z'stawiła starą a 

I wzięła nową, a która, zapewne z pomyłki uo- 
1 rzys’ać nie ze, hee, o pozostawień.e adresu 
I swego w miejscu gdzie z. iii enionn

1—2—1490—

WŁ. ADAMSKIEGO,
przy ulicy Chmielnej i róg Wielkiej, vis a vis Komory Celnej.

. ,. Zaopatrzywszy starannie swój Skład w Wina Szampańskie prawdziwe trancuzkie różnych marek, Bordosk’e czer- 
ottot białe..Reńskie,Hiszpańskie, Węgi«rsk e stołowe z wyborowym smakiem, garniec od rs. 3 du 5 Mas., cze sia- 

1H ł/5’*'4/ei1ny, Xeres, Maderv Portei i Piwo Angieistuń oryginalne, „raz Piv/o krajowe u lożnych gatunkach; A>a- 
«ri, Łognaki, S iwowice, Wódki franeuzkie na różne ceuy: Lik er» tinn-uzl-ie. włoskie i kraiowe. orar Wo' ki lóżue mnj- 
cowc Bakalie doborowe świeże; Sar< ynki Iraneuzkio w oliwie; Minogi, Ło os Elbtągski wgdzony i w oliwie; Makre e, 

oietawy Augustowskie, Sery różne; Buljon franeuzki. Trafie, Szatr,piony i Groszek francuzki; w puszkach i na funty, 
ofFh °^e ,an8’e stii,‘ różne,'G uszki i SI wki su-zone, Fo vi ła wę» lerekr i M 2d lipiec, i»iusztar_a f aneuzka, an- 
w'C ni?- ' “raiuw'a- Oliwa Nicejska Vierge, Octy Iranenzkie winne estrogenowe i zwyezaine Makarony włoskie i krajowe, oraz 

szelkie towary korzenne, mam honor polecić tenże w zględom śzanuwnej Hubliezności Ceny umia i kowane.
Przy handlu urządzeń zostały poko e gościnne, w których wydawane są potrawy gorące w każdym czasie. 

Otwarty Ukże został Kantor pism perjodycznych.
Z us/.unowanietn, 1. A O ASI KI.

__ 6—■(5

I o sprzeda ,i»

Kibli OrzEchowych
i w każdym czasie do wymi ęcie dwa Po
koje z pr edpckoiem i kuchnią, za is. 180 io- i 
cz.n e. — Ulica Nowolipki Nr 32a, m eszkania j 
Nr 10 1—2 —1'6— j

Do .»p zeaania
za bardzo przystępną cenę

Plac narożny, 
przestrzeni 5600 łokci kwadratowych, 
zbiegu ulic Kruczej i Hożej położony 
Sprz d.ihia. Wiidomość o warunkach 
dąży powziąść można po r< dżinie 3-i

59

^



8

ze

— 270 —

Plac Warecki Nr
poleca się wzglę 'om Szanownej Publi®211

—24466-4-j>

jloaisojieno Lkensypoio Bapniana 11 (23, UHBapu 1879 r.
Patrz Dodatek-Redaktor Wacław bzjtmanowski^Wjdawca Gustaw Gebethner.

'7 Sr.
11 15 r.
8 20 w.

8
5
9

9
9

9
4
6

9
2
8

6
1

S
5

40*
35 P-

50 W-
55 p-
20 r.

20 t.
3 r.

43*

51 6

58 fk 
bit-

i5

45*.
45 P- 
40r.

6 15 r.
2 35 p. 
I 45 w.

Do jednego z miast na prowincji, pożąda
nym jest zaraz

21 23 r. I
3 45 p. |

10 23 t. I
5 53 w.

10 33 w.

Asydor feoldenring,
Reprezentant na Królestwo Polskie.

Marszałkowska Nr 52
MAGAZYN

Do wynajęcia w każdym czasie

Mieszkanie umeblowane 
składające, się z Salonu, Sypialni, przedpoko
ju i kuchni ze spiżarką, zlewem, wodociągiem 
i wszelkiemi wygodami.

Ulica S-to Krzyzka Nr 16, prawa oficyna 
ugie piętro._____ 3—3 — 1157 —______

Potrzebną jest zaraz 

PANNA 
do roboty sukien damskich.—Wiadomość: uli- 
aa Pańska Nr 22, mieszkania 8. —1410—2—3

Potrzebne są

Nauczycielki Francuzki,
z dobremi świadectwami, jedna na demi place, 
druga na stałe. Zgłosić się na ulicę Długą 
Nr 21, mieszkania 7, od frontu. —1397—2—3

Naprzeciw teraz kursującym 
Kaszlom, Mokiiisżoni, 

CSurypSiom, i Katarom 
polecam wyrób swój pod nazwą 

, Esencja Ekstraktu Słodowego1* 
M. 8E1DL1TZ 

Warszawa, ulica Ś-to-Jerska Nr 24.
Esencja powyższa używa się z ciepłem mle

kiem, herbatą, etc., albo też sama przez się. 
Flakon tej esencji kosztuje kop. 75.

5-6 — 991 —

Bliższych szczegółów zasięgnąć można w apte
ce W. We ner.—Długa Nr 12. —7<~>3—3—IOstrzeżenie.

Zawiadamiamy niniejszem, iżbrnikt na nasz 
rachunek, ani towarów ani pożyczek nikomu 
zgoła nie wydawał, gdyż ani do brania na 
kredyt, ani do pożyczek, nikomu zgoła upo
ważnienia niedawałyśmy i nie dajemy, i za 
żadne, w naszem imieniu zobowiązania odpo
wiedzialności nie przyjmujemy.

Marja i Helena Cholewicirie.
2—3 — 1000 —

rubli 15 rubli
Suknie balowe z kwiatami gotowe 

w Pracowni Sukien 
Damskich 

Władysławy,
Tamże przyjmuje się wszelkie robo* 

ty w zakres toalety damskiej wcho
dzące, gustownie i starannie wykończe
nie, suknie wizztowe i spacerowe, po
dług ostatnich paryzkich modeli, wyko
nywają się, po bardzo przystępnych ce
nach.

Noary-Świat Nr 57.
4-4 — 789 —

Maszynka Parowa,
o sile 4-ch koni, używana, lecz w do
brym stanie i działająca, do sprzedani* 
z powodu potrzeby silniejszej maszyny..

Wiadomość u właściciela domu Nr/ 
przy ulicy Wilczej, każdodziennie 30 
10-tej rano lub pomiędzy 4 a 5 po PT 
łudniu. Tamże potrzebna maszyna o S>' 
le 6-ciu do 8-miu koni. Uprasza się ° 
nadesłanie adresu. 3—3 — 932

Kolej^Żelazne.
Odchodzą I pnychodzą 
god. min. godz.

Potrzebni są zaraz 

zdolni Podróżujmy ua miasto 
(Sfodtreisende), zrający język niemiecki, za 
wysoką prowizją,, do Księgarni H, Oław
skiego.—Nowy Świat Nr 57. —1379—2—3

DOLINA SZWAJCARSKA.
Mam honor zawiadomić Szanowną Publiczność, że w nadchodzącym karnawale 

dowane będi
W KAŻDĄ ŚRODĘ i SOBOTĘ

f/5 w wielkiej sali Doliny Szwajcarskiej, w czasie których orkiestra pod dyrekcją Son- 
w nenfelda grywać będzie. W tym celu sals przybraną zostanie kwiatami i pysznie 
D oświetloną, kuchnia przyspasabiać będzie kolację na t rzesz o 1090 osób, bufet i pi- 
fl wniea zaopatrzone już zostały w’ wina i likiery w najlepszych gatunkach, po cenach 
® umiarkowanych, a nadto kilka salo ów i kilkanaście famil jnych gabinetów 
a na przyjęcie Szanownych gości wygodnie urządzono, gdzie stale cenniki Zakładu 
ę znajdować się będą. Prz> +em cu‘ ry, lody, Punehe imperiale, Kawa mrożona i inne 

chłodzące napoje w znacznej ilości będą przygotowane.
O czm zawiadamiając mam honor polecić się względom Szanownej Publiczności

Aleksander *7dłossigński.

OPERATORKA OBCISW
podejmuje się operacji takowych. Najboleśn1^ 
szc i zadawnione odciski operuje bez bo™ 
użycia ostrych narzędzi w ciągu 5 minut- «

Osoby interesowane przyjmuje każdodzi®®*1 
od godzin; 10 do 12 i od 3 do 5-tej.

Ulica Niecała Nr 8. parter prawy.
—1204—2—6 BIELIŃS^a

przyjmuje w komis różne wartościowe 
przedmioty i towary. Posiada: koszto
wności, futra, galanterje, papier bry- 
stołowy różnych gatunków, papier na 
bilety pasażerskie dla dróg żelaznych. 
Przyjmuje prenumeratę na dziennik: 
„Paryzkie męzkie mody,“ sprzedaje 
żurnale paryzkie, angielskie i niemie
ckie. Ceny towarów nizkie.

2—3 — 1183 —

W celu powiększenia zwróconej uwagi Szanownej Publiczności, wyrabiam znowu 
nowy gatunek laku, zupełnie, własnej firmy, to jest Joseph Chaim Bein, na każdej 
etykiecie, a nawet na każdej lasce, będzie wydrukowane „J. Ch. Eein,“ chociaż ta
kowy będzie bez orła i medalu. Ci którzy zechcą łaskawie zwrócić uwagę na powyżej 
podane wzmianki, będą pewni, iż nabywają lak bezwarunkowo dobry i niefałszowany.

Fabrjka moja istnieje nadal, w tern samem miejscu, ulica Franciszkańska Ni-’12 
nowy, dom P. Wilnera. wprost ulicy Nowo winiarskiej.

Z szacunkiem '
•Joseph €haim JS&ein.

Przyjąwszv reprezentację fabryki Maksa Friedricha z Plagwitz-Lipsk, mam 
honor polecić JJ. WW. i W W. właścicielom domów, budown czym, przed- 
sśęb ercom budowli i t. d. Aparat dez nfekcyjny IWak a Friedricha, ja
ko środek w kaź iym demu niezbędny 1 jedynia praktyczny dla utrzymania zdrowego 
powietrza tak w podwórzach jako też i w ieszkaniach.

Aparat ten mogący być w każdym domu zaprowadzonym, odpowiada zupełnie ce
lowi, i date możność uniknięcia częstej wywózki nieczystości, oraz usuwa przykry za
duch jaki zwykle podczas tej czynności nietylko po podwórzach, ale i w mieszkaniach 
uczuwać się daje.

Dowodem praktycznośei aparatów Maksa Friedricha, są liczne świadectwa wyda
ne fabryce przez dotychczasowych nabywców tychże aparatów.

Zaprowadzone w fabrykach, szpitalach, lecznicach, hotelach, zakła
dach karnych, gmaehach sądowych, największych miast Europy, działają wszę
dzie z najlepszym skutkiem.

Bliższe objaśnienia, oraz kosztorysy dostarcza na żądanie
Crlówny Skład Prosaksi ®ezinfekcyjnego

ma zaszczyt zawiadomić pp.. Majstrów Zgro
madzenia, że półroczna sesja odbędz:e się 
w dniu 13 (25) Stycznia r. b., (t. j. w sobotę) 
w sali posiedzeń Magistratu, o godzinie 5 tej 
po południu. 2—3—1334—

Obok kolumny Zygmunta, Podwale Nr 2,

BAWARJA
z Restauracją, do odstąpienia zaraz.—Bliż
sze warunki na miejscu w administracji piwa 
Radzikowskiego. —843—6—6

Potrzebuje się
kompletnie oznajomionego

DRUKARZA
dobrej konduity, do Zakładu
cznego pośpieszna maszyną pracującą, Z113" 
jącego przytem kolorowanie.. Adres?' 
wać Charków, Łopatinski Zaułek, Litogra1? 
Bewersdorfa. 2—6  1295 

. ......    - - - dr
W Drukarni Auryog łł crazcuwAtego.—rPlae Teatralny hr 473c (nowy 5).

PIERWSZA W WARSZAWIE FABRYKA LAKU 
niegdyś Samuela Bein, następnie Lipmana Bein

obecnie zaś

JOSEPH A CHAIMA BEIN.
Wiadomo moim Kundmanom, iż fabryka moja, która już 60 przeszło lat egzystuje 

jest wykwalifikowaną jako najspecjalniejsza w Królestwie i Cesarstwie, od niedawna 
skarżą się ci, którzy dostają łak zapośrednietwem osób trzecich, także firmy „Bein“ 
że jest on co do gatunku bardzo ordynarny,. udowodniłem tymże już nieraz, iż tenże 
przedmiot istotnie z mojej fabryki nie pochodzi, lecz z familji także „Heinów,■" którzy 
naśladują mój wyrób i sprzedaż takowego uskuteczniają za pomocą opatrywania opa
kowań i nawet wszelkich stempli charakterystycznie jak w mojej fabryce się prowadzi 
a również przedstawiają fakt przeniesienia z dawnego miejsca fabryki do rozmaitych 
punktów, co wcale miejsca nie miało. W skutek więc tych nieprzyjemnych względów, 
zniewolony jestem, polecić Szanownym Interesantom, którzy sobie życzą posiadać lag 
dobry w mojej fabryce wyrobiony, ażeby bezpośrednio do mego składu (wedle poniżej
pomieszczonego adresu) względem kupienia laku udać się raczyli, jak również by zwró-, 
ciii uwagę, aby w każdej paczce z drugiej strony orła zamieszczoną była pieczątka, 
mianowicie:

Zakład wynajmu 

KM Powzflif 
i Oninitusów spacerowych.

W arsz.-Wiedeń.
Kurierski 2 klasowy
Osobowy 4 klasy
Osobowy 3 klasy.

W ars z. "Bydgoska.
Osobowy 4 klasy
Kurier 2 klasy
Osobowy 3 klasy

W ar.-Terespolska.
Pocztowy 3 klasy
Kuijer 2 klasy

WaK-P etersburska.
Osobowy 2 klasy
Osobowy 3 klasy
Pocztowy 3 klasy „„

Nadwiślańska do Mławy.
Tow.-osobowy 7 6r. I
Pocztowy t 30 w.l

Nadwiślańska do Kowla.
Pocztowy 1 36 p. I
Tow.-Osobowy l(j 4Q w. ]

Obwodowa.

Do sprzedania 

Szafy orzechowe, 
sklepowe za szkłem i takież kontuary eleg*11' 
ckiej roboty i w zupełnie dobrym stanie, i 
gą służyć na każdy proceder, i na maga2!’ 
strojów, za przystępną cenę, każdego czasu“. 
sprzedania. Wiadomość przy klicy Nieć*™ 
Nr 12a. Stróż wskaże. 2—3 — 1242

OSTRZEŻENIE.
Starozakonni mieszkańcy miast: Lipna- 

Sierpea, Płocka, Włocławka i osady Kikeł, 
korzystając z mojej małoletności potrafili wy
łudzić odemnie blankiety wekslowe, na któ
rych znajdują się li podpis „Karol Zieliński,“ 
i summa.

Weksle te (blankiety) nie mają żadnego 
prawnego znaczenia, jako wydane przez ma
łoletniego, nie należącego dc żadnej korpora
cji handlowej, azatem ostrzegam, ażeby po
siadacze takowych nie wypełniali, oraz trze
cie osoby od ich nabycia. Dla różnicy pomię
dzy wydanemi blankietami i zobowiązaniami 
nieważnemi, od tych jakie w przyszłości i po 
dojściu do pełnoletnośei mógłbym wydać, pod
pisywać się odtąd będę już nie „Karol Zie
liński,“ lecz „Karol ” Jan Zieliński 
Skempego.“

Skępe, w Powiecie Lipnowskim.
Karol Jan Zieliński.

2-5__________________— 1116 —

Zaraz jest do wydzierżawienia

OGRÓD
owocowy i warzywny ze szparagarnią i in
spektami, położony o 8 wiorst od Warszawy 
za Jerozolimską rogatką. Wiadomość u Ad
ministratora dóbr w Sękocinie (stacja pocz
towa^______________ 2—3 — 1270 —

Jest do sprzedania około 400 centnarów

Siana pięknego
i pogodnie zebranego, w dobrach Michałowice 
za Jerozolimskiemi rogatkami (pod Raszynem).

Bliższe szczegóły na miejscu.
2—3 — 1271 —

— 24284 —

4 ,-y./i vMfcWv

w Warszawie, ulica Królewska Hr il.



12—12—24411—

Ceita Stop. 37 i P»>!

Potrzebne są

Potrzebny jest Kompletu e uzdatniona

— Szpilki Farjikie

do sprzed inia. bez pośrednictwa < sób trzec'ch. 
Wiadi mość: ulica Mostowa Sr 19, di ujie pię
tro, dtzwi szklane; do 10 z rana i od 2 do 5 
popoludnu. —1-78—2—2

bardzo zdatne do staników i spódnic, oraz 
Panna do ubierania rękawów Podwale Nr 8, 
pierws e piętro. —1453—1—3

z Prtrs, znająca się ra kiawieeczyznie, szy
ciu bidrtn i maszynowem i na gospodarstw.u 
d mowtui, z dobteini świadoet eami, po zukuio 
mi jsea. — Wiadomość powziąć można: ul.ca 
Bednarska Nr 20, U wla.-eie cizi domu.

—V, 30-1—1

do maszyny i podręczne do bielizny, za dobrym 
wy n.. gro zeniem.—Elektoralna Nr 43

— 150'-1-3

Francuzka,
niedawno przytyła z Paryża, po'isda'ąca me
todę szybkie o naucza, i i. ira jeszcze pare 
godzin wolnych.—Adresy składać proszę w Aia- 
gazynie P. DLraenrd na Podwalu Nr 9.

I44.1 —1

(niebieskie lisy), czariym aksamitem kry
ta, or iz kołnierz i mufka w najlepszym s a- 
n «, za cenę umiiirk. Winią do sprzedania.— 
Wiadomość uliea Złota Nr 4. mieszkania 21; 
t..mze do wydzierżawi, ma Piekarnia na sa
mym trakcie, blizso Warszawy, d. brv od yt 
mająca oraz propinaeia. 3—6-713 —

Wiara, Nadzieja i Miłość,
walc skomponowany na fortep an

Sklep wyprzedaży i DYSTRYRIJPIA 
przy kantorze Informacyjno-Komisowym ! 8 SI B LłUuJH

B. Kórpaczewskiego, przy rogu Kraków- ’
skiego-Przedmieścia, ul. Trębacka Nr 4. j
Kupuje, zamienia, wyprzec’aje:

Futra męzkie: niedźwiedzie, szopy, elki 
i t. d.t damskie: li«y, tumaki, popielice', muf
ki kołnierze, obszycia z lisów niebieskich i t. d.

Ubrania męzkie: palta, fraki, tużurki, 
żakiety. spoinie, kamizelki i t d.

Ubrania damskie: suknie pow°zedn>’e i 
wieez ruwe dla różnego wi ku, okryciu, ko
ronki i t p. przedmioty do ubrania i toalety 
dan skiej służące.

Utensylia i ozdoby r'omowe: firanki, 
sztory, bielizna stoioua, szklą, p.rcelana.lichta- i 
rze, lampy, obrazy, sztychy i L p. przedmioty 
oraz antyki.

Mrszyni do poóezneh, pończochy, skarpitki.
Taniość, pewność po< budzenia p> zed-

miotów, ich j. kość d..je firmie możność s uże-
nia wszys’kitn. 4—0—54.—

Pranie koronek,
białrch sukień i negli y damskich, wykonywa 
prędko i z całą dokładno eią, Mngazin pod 
tirną Milicer, .Miodowa Nr —z ezem się io- 
leca Szai owi.em d..ni"m. — T mże po r. ebua 
jest Panna zdatna do pras.wai.ia,

— 1186—2—3

--p-v, UV1UUO MAC—v - -------
* Zl>aczncm wyburzę, z fabryki Villeroi Boch, | 
_ oraz * 

Garnitury stołowe Porcelanowe, 
Jidobne, nadeszły do Składu szklą, porcelany 
’ ‘ajansii, przy ulicy Podwale Nr 7.—z czeta 
J®l«cu się Aleksy Baytel. -681-3-6

do sprzedania, we wsi Wola, łoi ci kwadrato
wych 1,000, przy s..mej sz t-ie Wolskiej.— 
Wiadomość na miejscu u gospo 'erza Nr 5.

-1283—2—3

Żądni ą !<‘St
Wani zycicika Polka, 

do dwojca małych dzieci. tia vie, w bHzkn- 
śei Warszar y, posiadająca języki: nundecki 
i miueuzki—11 iższa wi.aloti ość powziąść m< i- 
na przy ulicy Chmielnej Nr 7. 1 sze pię’ro, 
Nr 4 mi szkama; w godzinach rai.l.ycii. do 
1-ej 1 b mtidzy 4 a 5.—Tan że jest do naby
cia tiistorja Konsulatu i Cesur-iwa I fiiersa 
dzieło kompletne z m- pi an i, o/do nie oi ran t.e’

- 14 77—1—3
Do Kutna poszukuje się 

młodego Człowieka, 
któryby się podia przygotować jednego ch’op- 
czyka do klasy pi.iwszej.— Bliższa iadouoś.; 
Nowol pe Nr 1.’, n.ie<zK;.iii i 9. — 1462—1— 3

PIANISTKA, 
nn‘nows?e tańce dobrze grająca.. rzyjmu'e za
mówienia na wtec-ory karnawałowe.— Wia
domość: Kr.kowskie - Przedni eóce, Resursa 
Obywatelska, w 61.10,16 iw. mberakim pod 
filarami. — 1178—1— i

Potrzebne są

SZWACZKI,
do szycia rękawiczek.—Marszałkowska Nr 52, 
w Maga. yn.e rozprzedaży

W WARSZAWIE, 
upoważnioną została do pizyjmowania przed
płaty na medal wybi'y na pam ąike otwarć a 
Jdozeiim Mik.łaa Ko, ermka «• Rzynie. 
roboty sławnego fireuckiego medalie a Ver- 
gnetti’cgo—Cena takowego jest następująca: 

Med.d bronzowy rs. 3;
, posrebrzany rs. 4;
„ pozłacany rs 5;
„ srebrny rs 17;
„ złoty rs. 350.

Koszta przesyłki’ na pr wincie wynoszą, 
kop. 40. 2—3—535—

Polski Skład Nich ul-"hE Berga 11. — NaMj JOWIliB ftta ChSStki jlÓMIl? I Wtmjlll SZlakitlU, tBZiU {318.3.
FpiMles clracta. na wieczory ii włoh, oraz Kw'aly srebrne i złote io ęM—Gorsety fiszbinowe Paryzkie,.

— ■ ‘ _l —-s—. I ET% w e «->i. ”w» w /■ tr<e u i .

. Do^śprźedania s
—’”,agospodarskie. — Kiakowsu __lb23-.2-2I ^3, piętro trzecie.

Potrzeba Osoby, 
ttmie:ąC’-j dobize robić na maszynie pończochy 
i w z.clkie wyroby włóczkowe. — Ulica Leszno 
Nr 40 lit. a, mieszkania Ni 3: od godz. 3 do 8 

 1466—1—1

Były Urzędu Sądowy,
* Pennine wi-kit. piFWcv. P° ruvku ’ P'» po1" 
Fku- P 'Szukuie idpowiednugo zajęcia -Ku by 
®Sl by tak e> potrzebował, iyzy nadesłać adres 
do Reakcji Kurjera pod

Pr/.v ulicy M Nr 16, w tjowoutuor&o* 
nym Sklep e Koluujnluy »• można dugtac 

Mączki cukrowej 
biiłej. od ko . 13 za funt oraz cukru rąbane
go ol kop. 14. i’oleca się również K wa, 
Herba a i inno towar. K łon a n< w rozmai
tych g. ti.n ach. .0 c< nacti uap.i szych.— Bio-

Zakład form i ' papie- ........... .......
i rowych Paryzlich,
i przy ul'ey Niecałej Nr 6, pietwszy tego ro

dzaju prz’edsiębierrtwa w Warszawie. — Po- 
i stikujnc się li tylko gustem i nudą paryzk", 
i otrzymuje tytuł frar.ci.zki Msison Fenix, 
j titui ten temu tylko Żak a łowi służyć będzie 
i dli zagwarantowania form od naśladowanych 

w innych miejscach. —Formy z tego Żaki, du 
‘ będą znaczone nowo-przybianim tytub-m.— j

Na liczne żadania klientel i, tprow d<one są 
z Paryża Modele bielizny z materiału, koszul, i 
spó nie, kołnierzyków i t» p. po otejr emu | 

można dostać r,n:2, i I

F0(!zu',u e m odv Człowiek, któ y I-i ka lat 
P?"'o«a| w’ sk adzie iow..row kiilońjah.ych, 
'"“znamniiony i z innenn ga ęziami han u, 
j11,' ący po] k>, niemiectii i ruski język, bm-h- 
"Ulteiję j koriespoiiden e. — Ł skawe obity 
upr.iszu. do Redak.-i Kurjera Warszaw skiego 
L2J 19- s, K 2ikJ_______—1191 — 1—3

Pr y kąpielach Rzymskich, Krakowskie Przcd- 
miewie Nr 52. —1256—2—3

KSIĘGARNIA
i Gebethnera i Wolffa

Do spizedama

Dwoje Skrzypiec 
starych, ie’ne fabiyki Gorga Żorsza, drntrfe 
Zajdla, z futerałem Kuderta. — Śiiska Nr 38, 
u s'olarza. —1236—2—3

na świeżem maśle 
poleca na bieżący karnawał 

Fabryka angielska Biszkoptów, Giast i 
Cukrów desserowycb, 

na ulicy Marszałkowskiej Mr 62, przy 
rogu Zielonego Placu,

Józef Sztengel.__

Osoba młoda, j
hzd. Ini cna Bufetowa, potrzebną jest <’o za
kładu rcstauiacvji ego. — Wiadomo-ć: ulica, 
pługa Nr 9, w Kes'auraeji. —1,75—1—2 j

w średnim wieku, wdowa, t.ie n a ąca żadnych 
oł.owią ków, obiznana z gospodarstw, m, po
ll liku e miejsca dozarzndugo podarstwem 
domowem, restaur acyj nem lut> skle
pem, w każdym ra-ie noże złoiyć kaucję lub 
odpowiednie świad etwa. — Wiadomość: ulica 
Elektoralna Nr 7, w zakładzie hyzie.skim.

_____ ^—1457—1—2

Potrzebny jest 

Guwerner, 
w średnim wieku, na nieś. d<> przy-po oiiienta 
c ł. p.ów du l ei klasy.— Krakciiskie-Pized- 
mio-c>« Nr 17, wRek mend <cji S..Masiow kuj’ 

— 1 »'l -1—2

TJtC, -> X X u-a -- -------
Didie a M-me Fella Kaftal

pour le piano
par

-SL «rE olplfi ® ®<? «3.
Cena kop. i pór.Wydane nakładem Księgarni i Składu Nut 

HENRYKA TRENKLER 
Wierzbowa Nr 613 4. Hotzl Angielski.

Bo nabycia we wszystkich księgarniach w Warszawie i na prowincji.
2—3 “ — 1122 —

Dwie Maszyny do szycia: [Uprasza się PP.
1) Oryginalna Ameryk. Singera; i sztyftów żelaznych, oi
2) Hove’eo, ( ........ > t j- -i
w zupełnie dobrym stanic, jest do sprzedania. 
Ulica 1 odwalę Nr 12, mieszk nia 13, u me
chanika. —1319—2—2 >

Do sprzedania: i
Waga cecymalna na 5 pudów, je-zcze no
wa; futro szopy w dobrem stanie, w for
mie płaszcza z pe eryną.— Ulica Leszno 
Nr 25, w oficynie, wprost bramy.

___ —1>04-2—3 I 
Pod korzystnymi warunkami do wydzierżawienia___________________________________ 1

dodatki wahszawskiego n? i 7.
Brna M ------ ------------------

do szycia w ręku i na m-szyn e Wbeelera et 
Wilsona, oraz kilka Fai.ic-nek do nauki. 
Wiadomość pizy uhey Dług.ej Nr 43, na dme, 
do p. L. Smosar-kiei. —14i4—1—1

Do Magazyuti E. Rogozińskiej, potrzebne są

iztyftów żelaznych, oraz szpilek drew
nianych berlińskich do otówia, juko też han- ; 
dluiąeych, o podanie ostatecznej ceny, wraz | 
z próbami wszjs kich wielkości, na wysyłkę, 
do Cesarstwa.—Odbiera się najmtiej 1Ó0 lu
dów za gotewkę—Zgłosić sę proszę na uiieę 
Ogrodową Nr 22. na n rterze. — b4i—3-3

Poszukuje się ( 
do rozszerzeń :a istniejącego już interesu wspól
nika, k’óryby objąć u ógl prowadzenie ksią
żek i kassyzwkadem 4—1,000 rs Reflektan- 
ci zgłosić sie raczą do pana F. Wit ek, ulica 
Nowo Si nntorska Nr 3, 1 sze piętro. I

i Masło wyborowe,
ze dworów wielkich, co pare dns świeży tran
sport, oraz mak, Sar j miód.—Kiakoeskie- 
Pizedn ieś. ie >r 14, u.iiszkn. ia 10 .»pi,ec w 
S go Krzyża. —1 21 — 3—3

Do sprzedania

MAJĄTEK
■w gub. W oiyńsliiej niedaleko od Włodzimie
rza, rozległości przesz o 2 38 dzie-ieen.— 
Chmielna Nr 33, diugie piętro od (rontu na 
prawo, pod lit. Z. S. ’ -1046—3-3

Nauczycielka 
która ukończyła wyls ą pensję, z upoważnie
niem od r'ądu, poszttku e 1 kcyj na godziny. 
Nuwy-Świat Nr domu 14, n.ie->kania 18.

_______ -1455—1-3 
■■cm.a:-. .nn ■ -.■■■i,

0923

29



II

Potrzebny jest

Maj st er Strych ar sk i, 
do cegielni p<d War z.iwa, z dobremi 
świadectwami. Wiadmoś- w kantoize 
tejże cegielni w Warszawie, ulica Ziel 
na, Nr 9. 3—3 — 11( 2 —

E_

Poszukuje się

tin into e u towa owo a^enitrowegu. — Pier
wej i.slwo lędą mi Ji t.iey. któizy złożą św>a- 
d"C»o z ezterei h klas g mn zj Invcb—Bliż
sza wiadomość; Rj marska Nr 4, w kantorze, 
n< ’ m ple ńe. —1'4 —3—?

MAMKI
ze śwbżyni pokarmem, są w kantorze mamek 
fi zy ulicy Długiej, pud Nrem 19

Es. 25.
Za powrższą kwotę pcdeimnję s’ę komple

tnego wyuczenia buchhaltarji jojed. i 
włoskiej, wedie nowej łatwe metody. Nowy- 
Ś»iat Nr 56, mieszkanie stróż wskaże. 

—1202—2—4

Młody Człowiek, 
(Niemiec), 26 lat wieku liczący, z najlepszemi 
rekomendacjami, poszukuje żabcia w kantorze 
hurtowej sprzedaży drzewa tuta) lub na pro
wincji.—Adresy npra-za się zos‘awiać w Re 
daketi Kurjera Warszawskiego pod lit. D. E.

-1077-3—3
Potrzebną jest n i state, od l-so Lutego

Panna-Siużąca, 
opatrzona chlubnemi świadectwami i znająca 
s ę d. skonało na krawieeczyznle jako też i nn 
biaietn szyciu. Ulica Marszałkowska Nr 75, 
na 1-eni piętrze, od 10 do 1. lub od 5 do 7.

-1167-2-3

Stałe zajęcie 
znajdą Panny zdatne do robienia negliżyków 
i żabotów.—Swiętojerska Nr 18, w piacowni 
strojów. —1171—2—2

Rodowita Niemka, 
niedawno przybyła, mówiąca czystym języ
kiem niemieckim i cokolwiek mówiąca po pol
sku, poszukuje miejsca Bony w jakim znacz
nym i zaenym domu, lub do towarzystwa — 
■Wiadomość na Pradze pod Nrem 158, w ofi
cynie w podwórzu, naprzeciw bramy.

-1176-2-6

Rzeczywisty Went Prawa, 
obecnie kandydat do posad sądewy th, poszujo 
dla siebie zajęcia w Warszawie lub na pro
wincji. — Uprasza się o zostawienie adresu 
■w Redakcji pod literami J. M. 8.

-997- 3—3

Potrzebny jest zaraz
BlCHHAITEIl.

korrespondent, obeznany dokładnie z buchhal- 
terją podwójną i n'emieckim jeżykiem, mogą
cy samodzielnie prowadzić rachunkowość dość 
znacznego interesu przemysłowo-handlowego. 
Wiadomość w Redakcji pod lit B. M.—Wy
magane są referencje, na które jednocześnie 
powołać się należy. —498—6—6

Potrzebne są

PANNY
kompletnie uzdatnione do sukień i jedna do 
upmanią.—Wiadomość: ulica Rymarska Nr 16, 
u M. Ciszewskiego. —933—3—3

US0I5A MŁODA, 
obeznana dokładnie z gospodarstwem wiej- 
skiem i mięskiem, życzy przyiąć obowiązek 
gospodyni Posiada chlubne świadectwa i zna 
się na szyciu. Ulica Warecka Nr 6, w bramie 
na prawo. 2—3 — 1252 —

Ważne na czasie!!!
Jest do wynajęcia połowę sklepu, przy 
Magazynie mód, elegancko urządzonym, na 
okrycia, suknie i bieliznę lub galanterje, na 
dogodnych warunkach. — Wiadomość w Kio- 
aku róg Długiej i Wąz.kiei. —883—3—3

mahoniowy, w dobrym sianie, o 7 i pół okta
wach —Ulica Królewska Nr 6, drugie piętro, 
mieszkania Nr 5, obok ogrodu Saskiego.

—1238-2—3

Jest do sprzedania

Miody Francuz,
Parrżmin, opa’rzi-ny w cyplom trancuzki, 
umiejąc, po niemiec. n. z do*>rą metoda po
szukuje lekcji 'ęzyka fianeazk ego. za miesz
kanie. ii* stoi lub za skromną płacę.—Kri- 
kowskie Pr'e mieście Ni 7. Rek mendacja 
Datrwkiij —1224—4 -6

Potrzebny Subjekt 
z ktuc ą ( 00 rs., na prowincję, do składu her
bs-y i sol njnlnego ingresu —p e. wszei «t« o 
mają Ro same—Alresy upiasza się zostawię 
w Redakcji Kurwią Warszawskiego iol .Re
ra ni i ó, T C. W -1271-3-3

Do Fabijki Kwiatów, p. tiz<bn» są

PANNY
i łatne od tuzina; dowiedzieć się T. Górski, 
D‘uga Nr 4. -1067—3-3

Guwernantka, 
opatrz na pitentem, życzy udzielać konwersa
cji jeżyka niemieckiego i gramatyki teuoŁ, lub 
też d mi piaee.— R iadon osć: Nowy Świat Nr 
58 nowy, trzecie pię'r<>. Nr 7 —1269—2—2

Potrzebną jest

Bona Niemka, 
do małych dzieci, z dobrym świadectwem — 
Kaimelicka Nr 10 mieszkania 9; od 1 do 5 
po południu zglasić się możni. —1293 — 2—2

Potrzebni są 

Uczniowie, 
do fabnki wyrobów srebrnych A Riedcl.

Róg Bielańskiej i Dług ej Nr 21.
—1201------ 3

w różnych gatunkach, oraz balowych złotych 
i srebrnych, w fabryce kwiatów przy ulicy 
Długiej Nr 21, u G. Torebalskń j, ib. k Eldo
rado. —129)—3—3

Fabryka wyrobów złotych, 
przy ulicy Tamka Nr 38, przyjmuje obstalun- 
ki i reperacje, pozłaca i siebrzy, galwanicznie 
i pr.ez ogień, a na żądanie uskutecznia tako
we na poczekaniu; j rzyimuje Uczniów do 
praktyki, na dogodnych warinkaeh da rodzi
ców lub opiekunów, bo .najdłużej na półotwar
ta roku i każdemu uczniowi po pierwszem ro
ku, gwarantuje zapłatę od 3 rubli do 12 ty
godniowo. Z uszanowaniem

Wędziszewski.
—1282—2—3

Dla Księży lub Amatorów, do sprzedania 

Organ Paryzki, 
o 10 regestrach—Wiadomość u stróża domu 
Nr 58, przy uiicv Nowy- Świat. —llb9—3—3 

 

CUKIERNIA 
dobrze proeentu ąca, w środkowym punkcie 
miasta położona, z billaricm, z powodu inte
resów familijnych, jest do odsąpiei.ia (biz po
średnictwa osoby trzeciej). Wiadomość: ulica 
Mostowa Nr 19. drugie piętro od frontu, z ra
na do 10 i od 2 do 5 po południu, dizwi 
szklane. — 1326—2—2

Nr 27. Grzybowska Nr 27. 
Do sprzedaniu wybór koni, rasowych, wierz
chowych i uprzężnych.—Lekcje konnej ja
zdy dla Dam, Panów i Dzieci, przy 
oświeceniu gazowein.—Tamże liryczna lek
ka (Amerykanka) na jednego lub paię koni; 
Chomonta czarne krakowskie, nowe i pa
rę odchowanych Wyżłów (Ponteiów), c'.v- 
stej angielskiej rassy. czarni ch. —1322—2—3

Rizyjmuje się 

krawiecczyzna i bielizna 
der roboty.—Tamże potrzebne sąPanny i jest 
mak biały do zbycia, po rublu garniec.— 
Marjanska Nr 4, prawa oficyna na dole. 

—1263—2—3

Do sprzedania:
Klacz prawdziwa arabska, ze świadectwami, 
5-cio-letuia, kupiona z sułtańskiej stajni.— 
Tamże meble, dywany perskie, obiazy 
i inno rzeczy. - Wiadomość przy ulicy Mo
kotowskiej Nr 5048, mieszkania 4.

—1317.—2—5

Bez pośrednictwa osób trzeci‘h, Jest do 
Sprze 'an a

J» O 1WW 
piętrowy, murowany, z takąż oficyna. w środ
ku miasta pełoż nr za sun mę 25,500 isr. na 
”aiunkaeh dogodnych.— Bliższa wiadomość u 
W Heinrich, przy ulicy Bonifraterskiej poi 
Nrem 13; w puiu<tni« u<i godzi..y 12 <io 2 i po 
południu od 7 do 9 —813—5 — 6

Jest do sprzedania

•Rwie Sofy i Dwa Fotele.
Ulica Marjeiisztadt Nr 15—w sklepie. 

—815—ó—6

Jest do sprzedania;

Omnibus,
Karetka koJejowa, oraz
Sanie omnibusewe.

Wiadomość w kantorze hotelu Paryzkiego — 
Tamże można p wziąść windom śc o będącej 
do wydzierżawienia feestau acji. 
________________________ -’69-2-6

Największa w kraju 
Fabryka Gorsetów.

Mam zaszczyt donieść, że w fabryce mojej wv- 
rab:a gorsety podiug najświeższych fasonów, 
paryzkieh, w cenie od 5 do 100 rs. za tuzin.— 
Ręczę za dokładne wykonanie obstalun* 
ków.—Przyjmuję również zamówienia ua wy
roby mojej labryki w Wiedniu.

Z uszanowaniem

Wilhelm Steiner.
Fabr. w Wiedniu, ^abr. w Warszawie,
biebensterngasse. Świętokrzyska Nr 24.

__________________ —435-7-10

p < Jest do sprzedania

FORTEPtAH
o 7-miu oktawach.—Senatorska Nr 6 u for- 
tepianisty. —1032—i—3

K Schechter «tar a< ska Kr b, otrzy
mał znaczny tr.nsport różnego gatunku

SZPAGATU.
Tamże sprzedaje się płótno zagraniczne 

i guziki do rękaw czek.
1 -541-5—6

Rs. 3,000,
do wypożyc er.ia na hipotekę, na pierwszy 
numer po Towaizystwie, bez pośrednictwa. — 
Wiadomość: róg Piekarskiej i Ślepej Nr 14, 
w restauracji p. Lipińskiej. —689—5—6

Z powodu niej rzewi-iziauyeh oko.iczuosci, 
są do sprzed, nia

wyścigowe, Miskieuskiej fabryki, eałe wypla
tane trzciną, mogące służyć na jednego i parę 
koni: obetrzeć m żua w labryce powozów pa
na Józefa Wernik, ulica Orla Nr 3 

-1047-3-3

Fortepian
mahoniowy, o 6-c.u oktawa-h, 

z blatem metalowym, duoma s prejeami, do 
Sprzedania za nader przystępi ą cenę.—Ulica 
Mostowa Nr 3 nowy,—stróż wskaże.

-1002-3—3rXXXXXXXXXXXXXXXXXXXTA
X Ktoby chcłał nauczyć się roboty X
S KORON KK g
X nicianych zwanych Torchon, X
X ’głosi się uo właecic eła domu Nr 21. X 
X Leszno pomiędzy 1 szą a 3 godziną. X 
x 3—3 — 10 1 — XKXXXXXXXXXXXXXXXXXXXJ

Potrzebny jest

JB> <» J’MT
do kupna, w szacunku cd 40 do 50 tysięcy 
rubli, przy ulicy handlowej.—Wiadomość Fre
ta Nr 19, w podwórku na pierwszem p ętrze, 
bez pośrednictwa. —9)2—1— 6

WJALM FABKHA 
Kass żelaznych 
ogniotrwałych

Nowy-Swiat Nr 38.
"Wielki wybór. Cenniki illu-

strowane iz rozmarami i wagą. 27—72—2o365

Wala z puchu EdrotaW
(gagaezego). waty z czysto ameryksusj’' 
bioeinj- różnej griiboś j. poleca Polska r»- 
bryka waty, Nowy Świat Ni 68.

KAROL KRETSCHMER- 
ata poa kołdry zawsze jesi go i'wa- 

_______________________—-351—7—b
Kaulur K. Scńe^ht a, Maijais a 

za w.a lamia, ż- w tym loku lędzie 
SKiadzie wyłącznie

Forlfcd Cement Ingtels’i
Ceny caidzo umiarkowane.

Jes Uo < dstąj ienie zaraz

Skład Węgli, 
za cenę przystępi ą. — Wiadon nśc w Kię 
róg Królewskiej i Krakowskiego-Przedmieść* 

—1018—3—i 

Jrst du spizedania

Kawiarnia,
z pow du słabości zdr win. za ba rdz • pr*’1* 
-tępną cenę—ULca Finta Wą ka Ni 25 zcuc

WAŻNA VMAEO1V.OSC!
Osoba mh da, zaenei tuuzi y, ryczy sobA 
mie sca tu w War.-zawie, na piuwin- i lu“ 
w C sarstwie, gospo n i. ka-teik'. Sklepowe1! 
w i<> ■ '<■ ' i,-j ,(ić« juo te> inna'
i. ,.j_ <—W ;.du ri ś'-w K'1*?

. I. ■ ,n .'W i.itu i Ah i Jero olin sui1'!-
I’niiiz. jes o • przedama Kufer duży esn>* 
nowy, mocno zelazem okuty, za rs 9 
_______________________ -1060 - 3.-3

Pizjjn u.ą s'ę <io rutiely 
Suknio i Okrycia Dams’t’e. 

w prac wni |ir-j’ ulicy hr.H,ow-k e Piz d■ri'*’ 
ci vis a vis ul. lir. Berga, n..d tał riką g<r' 

setów po bardzo pizistęi nych cenach i r 
ta wykon)wuną bywa pod. g najnowsz)*1® 
tuinali. _ 3—3—1034—

Ważna wiadomość!
d’a p. p. Właśc cieli domów w War* 

s.aw e.
Młody ezł'wiek, uizędnik. poszukuje mfr'C* 

Rządcy domu lub też zupełnej adn.i..ięr<i<jh 
za przyzwoite m>< szkapie familijne. Kauet* 
liypoteczna w ilości rs. 2t 00 może być przed' 
stawioną Wiadom. ść u szwajcara Izm Sk r* 
bcwej, ulica Rymaiska. —1170—2—3^,

"“Maszyna ii szycia rękawźek, 
systan u Rotiiv, 

mało używana, do odstąpienia za przystęp”! 
cenę.— Wiadomość od godz. 10 rano do 5 v>"* 
ozorem, na Pi adze, ulica Brukowa, w doin'’ 
gtzie resta racje pod si anie >.“ w mi<sz-a' 
niu nad regtanraeią —649—3—3

Na osobę szczupią, s.edu ego wzio=tu

SALOPA
popielicowa atlasem kryla rs 40, -~ukn’a (P*” 
natowa wełni .na rs. 15, szlafn k sukieiifD 
zupełnie nieużywany is 15, kafrinik 
nowy rs. 3, zelazo do kwiatorv. Now> 8“.''* 
Nr 41. w Fam-yea Kwiatów. —748—3

Gorsety damskie Paryskie,  
nadeszły z ztgran'ey do Magazynu p. J. K 
kowskiej — Ulica Marszałkowska N'- 38, o*ir 
szkani- 2—?48—6—t)

W Zakładzie Kumysowi 
w ogrodzie Saskim, 

kupują się i w małych ilościach 
od wina szampańskiego,—wp-ks^ 
tje pożądane. —10o5—

Zegary Amerykańskie. 
rajpraktyczniejsze. ftnkconojsce zabuli 
wisząco, stotąeo lub leżące z i)Udsie:el»l"mg 
bez —od rs. 9dors. 12. — W sk a dzi® 
S/.yn, ulica Miodowa Nr 10, I sze pięljżs 
3-6-819- JUL JAN

Do sprzedania za bar Izo przystępną cc’1.?

Garnitur Mebk
orzechowy, brokatelą kr) ’ 

mato używany, on/, dwie szały rozbi r"^ 
orzechowe; dwa lustra, stolik <lo kart, bi"^ 
i szes’ong skorą knty — Nowolipki N' 
mieszkania 1, w sieni na prawo, .(rugi 
od rogu Smoczej —619—5 6



5

E

i

i s

FABRYKA MACHIN I NARZĘDZI 
FiJUS H1HM111—MOIM 

w Warsspwie, Danielewiczowska Nr 5, 
poDea po nnach pizyetępnyeh. pray dokładnem wykończenia: 

J”*8*yny do obróbki Metali i drzewa jako to: 
Tokarnie, Wiertarnie, Heblarnfe, Sztance balonowe, Transmissje, 
frassy litograficzne i introligatorskie, Maszyny do krajania papieru, 
Raszyny drukarskie do nagłówków i biletów, Walcownie, 

atansiery co sm-hveh i kolorowych wyeizków, Nożyce uo tektur, 
rassy do kopjcwania listów w jaknajrozwaiiszych fasonach, kute i lane, 
'®n oratory uo w«ksli, foliowania ksiąg i numerowania biletów,

“tempie z datą bieżącą, pieczątki firmowe do tuszu i enrebef również 
móńei się przy fabryce  ,Sllai główny farb i Olejów i litograflzcjch

Uraei Jameekeet fr Sehneemann w Hanowerze,
or*z Skład wsjeiifjeh Vtensylji drukarskich i litograficz tych, kamie- 
ui bawarskich litograficznych ibronzów dla iitogr. i bronzuwntków. 

l!0 —18807—

uecnanic2nne wykonywa reperacje maszyn z dokładnością, w czasie naj-

Cenniki na żądanie przesyłają się franco.

SM EM KAROLA SOMMER
DAWNIEJ

JULIUSZA SCHMIDT
uhca Wńod-wa Nr 2-gi 

umieści! w swoim górnym Sa onie
IłzieTn Artystów Warszawskich

Przybyły następujące: Dwa obrazy rodzajowe Dy leży oskiego, dwa obrazy Głębockiego 
’ yjana, jeden przedstawiający widok Jasnej Góry, drug i historyczny, oraz cztery krajoł ra 

Zy ^newskiego.
■j 6 Wejście bezpłatne i każdemu d.zwolone.

— 965 —

SKŁAD KATERJAŁÓW APTECZNYCH

J. Mrozowskiego, 
Miodowa IWr 6.

Ma zaszczyt polecić 
Słynną 

WODĘ KOLOŃSKĄ 
ELSNEROWSKĄ, 

w niczem nieustępującą prawdziwej kolońskiej 
14—0 —19120—

€

$

/ć

Medal Iszei klassy i dyplom honorowy na Wysta-I 
wie w JFiladeilji ISSO roku

nie ulega Jełczeniu i to stanowi jej wyższość w prównaniu z tłuszczem. 
Gazeta Leżarska z d. 7 Lipca 1877 r Prof Dr Giraztowt. 

używana ,ałn, nailepsza pomada do włosów i w ognie w chorobach skórnych w lisza
jach. skaleczeniach, ranaci, wyborny środek prze iwko odmrożeniu.

Składom Aptecznym, p Aptekarzom i handlującym stosowny rabat.
- , Cena kop. 25, 50, 2.50.

Główny Skład w *• arszawie w .Juljana Berg
 . , Mu dowa 10, przy Składzie Maszyn.

8®'/, t'8lrzozen,®l Wykryte za granicą liczne fałszowania i podrabiania Vasoliny. 
— 23974 —

Jv8„pr5;'iai n’*ei wymienionych śio 'ków, jako niezawieraiących w swym 
składzie części sskodhwyeu dla zdrowia, dozwolona na ogólnych zasadach handlu/ J 

WMM MM. ZMUJjffl SIE SIWIZKIE 
zalecają s>ę środki radyha'ne niszczące te niemiłe zjawiska.

Oda isk " JT'.'bia zmarszczki wvRypki opaIl.ni łńłte , wybiela nałnraln. 
białością i balsamuje skórę twarzy’ ™ Poczesnego niszczenia. Przy vdalisku używl 
Sb wyłącznie puder, „Wieczna z ozony z czystych pyłków ryżowego kwiatu, tez
przymieszki mugnezyj, wai na, szkodliwie wpływających na cere twarzy—Przeciw noinwiaia 
cej się siwiżnie. zaleca się płyn Indiana przyjemnego »a|achuS, nie bnidzi >ieliznyTnrarzy 
nadam włosom kolor pożądany w cmgu dwu,eh dm.-Cena'rs 3 kop. 50-ArtikJJy te można 
nauywać w gbwnym Składzie przy ulicy Uienbowei, magazyn a la Renaissance n Ko. 
*ba na Nowo-Senaiaiskiej i w Skl.dzie aibc/nim Sienpuiowskiego, Krakowskie-Przedmie- 
teie— W zakładach tych możca nabyć uniwersalnie udowodnionego środka dla zniszczenia 
Si'*-’ rn.śinn(“j <"ie spirytnsowej) Ateńskiej wody ona powstrzymuje przytem silne wy
jadanie włosów—C<na rs. 1.—Dla zabezpieczenia od^kontiafakcyj. na każdej flaszce nakleio- 

pięcio kolorowa bauderola z podpisem właściciela Dobrzańskiego. 3—12 —473

•&£
^5 Cl'

wprost do biura fabryki
mieszczącej się

przy ulicy Czerniakowskiej Nr 59
Kupcom udzielamy odpowiedni rabat,

6—1S ________ — 23998 —

I
sf TOWARZYSTWO AKCYJNE Et
tg « O

Warszawkiej Fabryki Machin, Narzędzi ’’S 
ś = Rolniczych i Odlewów, 53 
re €» "

ma honor polecić wyroby swoje, na dogodnych warunkach dla nabywców o 
zgłaszających się 1 C

u "3 - *

ZAKŁAD ARTYSTYCZKO-DRZEWORTTHICZT

- 638 —

mał nS? ŁwaTy Senator6ki(») obocnie Miodowa Nr 2, otrzy- 

wielki wybór 

Przyborów Kotyljonowych.

“główny skład mebli

BRONISŁAWA PUC,
Ogrodowa Nr 16, w Warszawie.

Przyjmuje roboty drzeworytnicze, począwszy od naiwykwintnieisrwoh 
tych reprodukcji, az do drobnych maszy, winiet i medali wykonywa talowe 
rannoseią, w terminie, przy eenaeh nader umiarkowanych, z czem mam honor Tolecić sil PP 
W ydawcom, Księgarzom, Przemysłowcom i Handlującym. 6—6 — 23701/— ? FP

Do sprzedania

Bezzwłoczne a niebo- 
leśne wyleczenie się ra-

Don z Zakładem Kąpielowym.
W mieście gub-.rnialnem Kielcach, ieet do 
hilatm1?11 * y ,lnpj >fki dom murowany z za- 

l'^P’eluw-vm * ogrodem owocowym.— 
rewo Si? zKla°zać do p Konstan-
w Ki leaeh ‘ eg°’

Olsztyńskiego Jana, 
ulica Nowy-Świat Nr 37, 

zaopatrzonym jest w wielki wybór różnych mebli doHad 
nej i gustownej roboty, z ktoremi się poleca i sprzedaje takowe 

po cenach umiarkowanych.
— 763 

BAWARJA 
z całym przyrządem, meblami, bilardem no- 
wTa’iav["y Tr0-Sila * r P-’ Jeft do nabyma 
w,™ S czaKie> Pr*y «Hcy Chmielnej pod 
Nrem ot> nowym. — Wiadomość u właściciela 
domu. 1AA7 q '»

są do sprzedania lub do wynajęcia. — Tamka
Nr — 9Q i-3-6

Prośby i Uómaezenia 
redagują się w biurze Radcy Honorowego 
Burby, pod Nrem 4, przy ulicy Czystej.

LHEMORRHOIDY
iS^cena 4 Uranii. w°Pa?S? dwidiiestai^łtaSS

Do sprzedania
Barka Sławucka 

howa 15 rs.; Lampa wisząca wielka z kontr- 
wagą 10 rs.; Latarnia na ulice lub podwórza Urni !ta'lCie Iblf u!
tarm i duża do lampy 3 rs.; sześć Lichtarzy 
ogrodowych paryzkicfi z kloszami 8 rs- Kai 
napka ogrodowa olejno malowanu 5 rs’ R.<w 
zerwcar wielki oynkowy malowana, do'wedy 
lub na naftę z kranem 10 rs. i dwie wielkia 
tace cynkowe na bufet 3 ruble. WiadomnAA. ulica Chmielna Nr 21, mieszkania Nr £ 
można od godz. 11-tej z rana do 3-eiej po 
ludniu. 3—3—1127— P 1

 
sprzeda11 jhat dO

na Przys?^5Pw5?Hi“J°Ś®» N 
Senatorskiej, wprost RzymBkiUYoteYn

9
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NOWY-ŚWIAT Nr 41.

HANDEL PIRlTIIIIl.ilZAGRANICZNEJ

Zaopatrzony w wie’ki dobór Perfumerji i Kosmetyków z naj
więcej renomowanych fabryk: Paryża, Londynu, Wiednia i Ko- 
lonji, odznaczający się ogromnym wy bort m najnowszych! najmo- 
dnieji-zych przyborów toastowych w święcie eleganckim używa
nych i niezbędnych do codziennego użytku.

NOWY-SWIAT Nr 41.
-6________________ __________ — 22558 -

AMERYKAŃSKI CLANS
Premiowany na wszystkich wystawach, ostatnio na Wystawie Wiedeńskiej 

nagrodzony
Medalem zasługi

_______________________ ._________________________ ■

WrróK ten nieporównanej dobroci, łatwy w zastosowaniu i tani, używa się 
w roiejsee lakieru lub szuwaksu do wszystkich wyrobów skórzannyrh lub tekturowych 
bez użycia szczotek Sposób użycia znajduje się na każdej flaszce. Wyrabia sie w 2 
gatunkach—A) Czarny do zwykłego obówia i wyrobów siodlarskich; B) JBronzo- 
wy do skór i obówia zo złocisto-oronzowyni połyskiem.

Główny Skład Amerykańskiego Glansu w Warszawie powierzyliśmy 
P A E. HALLE, ulica Senaritrska Nr 15 pod „błoniem,” gdzie sprzedaż hurtowa i 
detaliczna tegoż już urządzoną została.

Boston, i-go Listopada 1875 r.
204-0 — 18361 - HAUTHAWAY £ SONS.

K

do damskiego i dziecinnego obówia wyrabiany przez

HAUTHAWAY & SONS
AV BOSTONIE.

WARSZAWSKA SZWALNIA RĘKAWICZEK
llF. EZAHIAWSKIEGO

IZomatkie Nr 6 nowy dc mu, mieszkania Nr 8 na dole.
Wyucza szycia rękawiczek na m szynach po rs 8, na której każ ’a osoba rs 2,

jrf eodzicn ie zarobić może—Po w, uczeniu na

Zabawki grające

ma

franco.

| albo 
.zwon-

tow, w; 
tabak 

i, szklą

niema p< 
idroł ione

Wszy-ikie 
H. Heller t

Tabakierki g ające
12 sztuczek: mianowicie: nesese

Ważna wi domosć!
Osoka mlo a, odjmwied M rodźmy, tyezv 
s, bu m-ejsea na wyjazd, na pr wi <-j>, lm> za 
pra icę. on ąca slos-wne wyk z'alcenie, zna
ją -a się na krawiec zyznie i m eznan i z ms- 
s yi a bii-g ra. może przyj ć znrzid w gospo
darstw e uoiuowem. oue.nana w obrocie Irau- 
dl >wem. może rakż- przyąć obowi .zki kas:er- 
ki ski powej lub też innego odpow edr.iego 
ząjęeia —t’pr. B a o zost «iei ie adiesu w r«- 
d .kcji'Kurj ta Wars.aw.-k ego, pod lit L. M. 
________________________1—3 — 1431—

Skkp Wiktuałów
z calem urządzeniem przy ul ey Wielkiej, 
w dom i Rvc łowsnieuo, pod Nr 13, w każdrm 
czasie jest do odstąpienia:—o warunkach do
wie Irieć się uiożn.. nu miejsc i.

' . i-t—1428-
\V Llukuiui h.urjtfu H af ó-zauókie^i

relimiast ilaje zarobkowanie.
— 1469 —

Z przyczyny zmiany gospodarstwa, jest do 
sprzedaniu z wolnej ręki

KoLON.JA,
za rogatką Jerozolimską, przy szosie położona, 
składająca się: z domu Lontowego o ośmiu 
pokojach i budynków gospodar-kich, w do 
bnm same, oiaz ogro u warzr-nego. do 
sześe u mó g 3w-prę'owy<-h obeimująea Bliż 
s a wiadomość, ulica sunna pod Nr l1 92e; u 
właściciela domu. 1—3 —1425—

składu:

b Teatralny Nr 743cb Teatralny Nr 743c

w Warszawie, 
ulica Senatorska Mr 29

ra Tokarnie pedałowe, ręczne i pocią- | 
gowe do gwintów i male i 

I m amatorskie,wwielkiemwy- i
borze;

rajj Wicrtarnie różnej konstrukcji poda- i 
łowe, ręczno i do ruchu I 
maszynowego zastosowa- j 
ne;

i slj Heblarnie do żelaza i dó drzewa, rę- I 
| ■ czne i do pasów zastosowa-i

j nesystemów praktycznych.!
j ® Szmerglowe krążki do opiłowywa- | 

nia wszelkich metali i i 
i do szlifowania, oraz | 
odpowiednie do umoco- 3 
wania tychże maszyny, g 
służące także do wy- g 
cinaiiia i ostrzenia zę- K 
bów u pił wszelkiego i 
rodzaju;

Nożyce do żelaza i Tłocznie ręcz- I 
ne do dziur w żelazie;

Maszyny pomocnicze i piece oszezę- I 
dzaiące dla blacharzy i I 
innych rzemiosł;

S Pasy skórzane do machin belgijskie, g 
wszelkich rozmiarów. I 

® Armatury do kotłów i maszyn, jako I 
to: Manometry. Wentyle. I 
Krany, Wodoskazy, Ma- 1 
żnice, Oliwiarki;

» Gumowe wyroby: Płyty. Sznury, Ki- I 
H szki, Klapy, Krążki;
jS Zegary do kontroli stróżów w du- i 

w dużych zakładach z odpo- I 
wiedniemi kluczami i przyoo- [ 
rami;

i Rury płomienne do lokomobil i ko- I 
tłów parowych, o- I 
raz '

Maszynki do rozwiertania (roztrejbo- I 
wania) rur, przy zakłada- | 
niu ich do kotłów

POLECA 

w znacznym wyborze 

B. SOMYA
| w WARSZAWIE, 
M uli oa Marsz Ilkowska Nr 41, I

11—0 —20643 —

Dobra Krynice,
w cubernji Lubelskiej w powiecie Tomaszów 
kim. w oubg ości dwu milowej od miasta 
1'omaszowa i ani* Ścia przy szosę, są do 
s rzedania Dobra Krynic: pod bardzo korzy- 
stuemi w. i unkami. lub do ramia y na lamie- 
nicę w Li bl n o Mijące rozległości włfk trzj- 
bieśei —ELższa wi donu-śe w Lubenie u p. 

•Stanisława Głogowskiego, ulica Nowa, dom 
1'ymińsk ego 1—2 148 >—

J«-st do spizedama

Wóz ze skrzynią, 
j.ojedińezy do węęla. upiząż eila, Najty- 
czjnka na jaię i p ietyntę u zą izona, na 
leżący h resorach, oraz Dom frontowy z pla
cem pod łudowlę. Wiadomość- ulica Prosta 
Nr 12i0 (5)  1345—2-4

AKlSZERKA
z wyższem wykształconym przvbyła z Peters
burga i a stałe mieszkanie do Warszawy, 
i przy muje na słabość Damy w domu u sie
bie. Obecnie za mii szka a przy ulicy Krakow
skie-!’ ze mieście wjii ost kościoła Ś go Jozefa 
Oblubieńca ob k skweru, Nr 19, na l i-m pię- 
tr e d tiontu 2—6-1338—

Ji-6. zaraz do wynajęcia 

trzy Pokoje 
z przeJpokirem kuchn;ą, p:wn eą, w dociąg, 
zlew i waterklozet, na p r erze. od frontu — 
Ulica MarezałBowska Nr 27 lit B„ mieszka
nia Nr 1 —1 >66- 2—3

Sklepik z Wiktuałami, 
z powodu wyjazdu jest do sprzedania w ka
żdym czasie za przy-tepną cenę.—Ulica Sienna 
lii przeciw :3-go numeru. 1—3—1423 —

fiontowy. jest <:o wmaięcia przy ulicy Nieca
łej Nr 11 — Wiadomość w Magazynie mód 
Anieli S w ńskiej. —1195-3-3

Potrzebny jesi

na parterze, lub na 1-tn p ętrze, umeblowa®?’ 
z ojuiłem i usugi zaraz, lub też od l-go_L°' 
tego, w i lizkośei rogu ulic: Żórawiej i Krl1' 
czei. — Ktoby ’akowy miał no wynaję.-ia, '6‘ 
chce dać znać do Kantoru fabryki, przy ul* * 
Żórawiej pot Nr 14 nowy. 2—2-1331--'

Z powodu wyjazdu do sprzedania całe urzł* 
dzenia

sypialnego pokoju, 
pr.rę ło.eu, parę szaf i parę szafek ni'c,lLc 
z marmurow-mi bla'ami, um-walnia wHe 
z marmuiowym blati m i wielkie lustro 
towe, wszy s ko najnowszej mody, wieden'k',.1 
fabryki, z drzewa francuzkiego orzecha, 6t0 
jadalny iozkła any i krzisła gotyckie, oi'!* 
sofa r< zkladana i lustro w z o cnych rd**a. j 
oraz obrazy olejne w r. mach złoconych, I”?’ 
kny wybór i dywaiiy wielkie mniejsze, c’'. 
dniki, oraz inne sprzęty domowe. — Piekarń 
Nr 4. piętro 1-sze “ —1241—2—-2

W domu Nr 2il7o2, od ulicy Książąceji 
najęcia od 1 go Lutego

Sklep z Pokojem,
gdzie obecnie k iwa gospodarska, za rJ. 30&

z osobnem w jśeiem bardzo porządny na p'^' 
ws-em piotrze, w domu Nr 15. przy uli*J 
Grzybowskiej do wynaięcia o 1-go Ltneg® 
r. b za rs 7 miesięcznie; widzieć go moJ°* 
codziennie od godziny 8 do 9 rano.
________________________-1292 -2—2
Z powodu n głego wyazdu, są do wynajęci*

Dwa Pokoje,
umeblowane, z p’-ze Ipokomm i kuci nią, rare® 
lub każ. en oddzielnie—Wiadomość < d go ninJ 
11 do 3, przy ul cy Nowy Świat Nr 1 mi- ®-" 
kania 6. duigte pi tro. —12 IM—>2—3^

Potrzebny u-uebiowany

dla kawalera, pny ulic. Chłodnej lub Ebkłfl' 
ralnej. ze s oł. m 1 b bez.—Wiadomość: Eu*' 
kturalna Nr 23, W składzie paide u.
________________________—1172—2—3

Do wynajęcia zaiaz

Trzy Pokoje z przedpokojem.
Wiadomość: ulica Długa Nr 17. mieszkania 3-

l.z<S 2-2
Do wynajęcia o-J 1-gu bwuti. a r. b.

Sklep okazały,
wraz z pomieszkaniem—Wiadomość u stróż* 
domu, ulica 'owy-Swiat Nr 5<i. —1192-3-^"

Sklep Wiktuałów 
z całi m urządzeniem i pełnym za-asem to<*' 
ru egzystujący i t 18 p zy uajlepszem po*0' 
dzeniu, jest, rlo spizedama w każdym czspl0' 
Mieszkanie przy sklepie obuz-rne i wycod".0' 
w di mu mur. wan m. — Hiadimość w tyi*1^ 
sklepie, uli-a Śliska Nr 3 —1281—

Nagrody Rs. 10 
za Psa wiża c arnego (pontera) z żóltert* 
znakami na tnoidzie, ” pit r-i i łapaeh, ktś*7 
.biegł w Poniedziałek z rana. Na obroży **\ 
imię właśeic ela.—Uprasza się o odprowa‘1 j 
me na ulicę Jasną pod Nr 7. do sędzi’ 
Kaphera. Nieprawnie przjtrzimifący sądo*" 
posz.uk wanym będzie. 2—3—1389—

^KKA1)Z1U1\U
w dniu 16 b. m., w pociągu kolei Nadw'ś1 0 
skiej Li-ty Zastawne Iow. Kred Z'cms o/j 
Serii 1-zej, z roku T69. lit. C Nr ń3,,s 
it-^D. 611-3, 98147, lit. E. L.6197, 161?^' 

167152 — W r-zie it strzeżenia uprasza 
polanie windomoś i do.torowi .Przygodzkic' „ 
w bierpcu (gubernji P o>>ki-.i) za uaerodł, 
Siezputowskiemu uizędnikow: Dyr Gł. '*° 
Kred ZieniR -1313-2—3

1 -----
i>ma 20 o. m., o no iz ni •> ian<>. po"1 .ii} 

jąc z maskarady ulicami: Wierzbową. W.t, 
i Krakowsku m Przedmieściem na Nowy b"'1 
zgub onem zostało >

PALTO DAMSKI^ 
czarne.—Łaskawy zn lazea laezy ode^/Sii* 
domu Nr 44. przy uliey Chmielnej, na 
piętro, za nagroda —1'109 3

PIESEK 
czarny, pdialany, mały, wabi się n® 
Wvl ciał dnia 18: proszę o odpr"Wadzł'n 
ulice Bieianską Nr 8, na 1- sze piętro 
grodą._______ —1188—3-jL-

Ao 3B046U0 lJ,emiypoK>*


